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Miesięcznie ne wonie 
105 Mk., z dostawą do do
mu i 15 Aik , z rr-*oy!ką 
w  P olsce  126 Mk , w innych 
państwach 160 Mk. — Zr, 
żmii nę adiesu dopłaca się 

5 marek

Cena 
d i m i i
k o n t o  f z e k o r  e P. K

l-kJ.-ól. 
Pekńmrcje oiwark wolne 

od opłaty pocztow e}.

wychodzi cctłziennie o godzinie 6 rano.
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C slossenta  m -J s -o w Ł  (lw ow 
skie) za  1 w iersz (no ■ -" 'e il , 
6M k. .N adesłane” i „N ek rołctl*  
15 Mk., na l.k olu i.iu le 50 Mk., 
przed I rfUi.iką 30 Mk., p „  Lro 
niee i kśmiiiUEat j  25 Alt. L ro - t ne głuszenia za s łow o 2 Mk. 
Ó aloszeni, z a tm e jic o w e  (p o - 
zalwowsliie) za l w icrś f nonp. 
ti Alk N adesłane 1 nekrolog i 
l8 M k ., n i. kolumnie OOr.r., 
przeu k ron ik ' -W Alk., po  kro
nice i kom unika :/ 30Ml:. Dro
bne ogłoszenia  ra s łow o  3 Mk, 
P a sa ł ljs ■.i....ach teksto
w ych p o  c jn ie  .N adesłanego*. 
O g losz-.ila  na nledz. i śk lęta  
O ^ o /a oroż ij. (Numery .K u je r i  
L w ow skiego* są antidatowane).

R e d a - k e ja  przy u,;cy Ossolińskich 1. lo . 
otwarte codziennie o d  god z. 6, r ino d o  1. 
I  N a r u a w i e  prenumeratę przyjm ują i

M « i  e n is> P a o | a  przy ulicy C horążrzyzny L 26. — Redaktor przyjm uje w yłącznie m iędzy godziną  4 —5. Biura A dm ii.'stracji 
w  południe i od  god z. 3 d o  6. w iccz lr . -  A dres dla telegr.: „K ur;er“ , Lw ów . — R ękoplV iw  nie zwraca się — Telef. rcdakc. i ?  

p o jed yn cze  egzem plarze sprzedają : Biuro S ien n ik ów  „P rom ień", ul. W iaok  19, oraz Adm m  „G azety  Lud.” ui Św iętokrzyska 1 7 .

Nakładem Spółki wydawniczej „Kurjera Lwowskiego* Redaktor naczelny : Dr. Włodzimierz Jatnpoiskł.

Ukraina pod jarzmem 
bolszewickiem.

(Koiespumd uncją wiasna „Kur jera lw ow skiego).
Warszawa, 10. inarca 1921.

Od osoby przybyłej przed kilkoma dnami z 
UKta&ny drogą na Rumrnję, a przedstawiającej źró
dło wadom ości zupełnie wiarygodne. dowiaduję 
się następujących ciekawych szczegółów o  tamtej
szych stosunkach:

Rządy sowietów na Ukrainie wegeuyą jeszcze 
Rjdyn.e oz ęki lojalnym odć ja tom  „międzynarodo
wy. n“ i komunistycznym, inkwizycji „rewtrojek" 
i „czeka“, instytucji zakładników, upiowadzanycti 
przez bttszewkuw na północ dv Roojt, wreszcie 
dzę ki magicznej sde ,majki'1, t. j. racji cnieba —  
względnie jej odmowy, stawiającej przed oczy 
„tdebrł*ganadtoŁiiego“ widmo głodu i jego skiuków. 
Czółnem jest jednak w razowe. iż pomimo sumy 
terroru powyższych czynników sowiety nóe długo 
ttiFzymaią się om Ukrain ę. ‘Przyczyn ku . temu jest 
aź nazbyt wiele, które ra: em wnwrc iw-zed! tawialą 
pon ekąd węzeł gordyjski, zacieśniając^ "Slż w  o - 
*  ,<tec&iyiil rezoHsce coraz bardzici dokóła szifl 
.ląjeżnzcow północnych.

Du powszechnie już znamyd udręczeń i cier
pień, dozaiawanych pod rządami krwawych refor
matorów, przybyły w  ostatnich czasad. jeszcze 
może nowe. Wprowadzono tygiodnie. t. zw. Jzusz- 
ki“, w  czasie któryc^i przeprowadza się po mia
stach, a obecnie Po wsiai h kontrolę, czy stale s ę  
zadość bolsziwictom rozporządzeniom, według 
którycn kaiżdy obywatel ma prawo posiadania na 
własność jedynie 2 pap blefczny, 2 prześcieradeł, 1 
poduszk' i kołdry, 2 ubrań (roboczego i Jdświęnie- 
go), 6 chustek, czapki letniej i zm owej, 1 palta le
tniego i zimowego, 2 pat obuwia-. Nadwyżkę re- 
kwiruje się, nie ornieszkując przy sposobności re
wizji skonfiskować wszelk* znaleziony cenny me
tal, mający naSprawdopodotmłe służyć do reafea- 
ćX bolszewickich zagranicznych umów kandlo- 
wycd. Wspomnianą odzież, jakoteż wszelkie arty
kuły żvwnośri wywożą bolszewicy skrzętnie i 
pilnie do Rosji rzekomo dla rodzin krasnoarmiej- 
sów. — Nowiem ciężarem dla ludności Ukrasili* jest 
Wzmożona imigracja rodzin rosy jskich na ziemie 
ukraińskie celem „odżywienia s'ę“ . 'Wędrówka ta 
odbywa się pod opieką sowieckiego rządu central
nego i krasnoarmiejców, dość Kczr:e łozkwar c io 
sanych po wsiach. Ponieważ przybysze, ufni w  
Pomw sowietóv.\ wyntagatią od chłopa ukra ńskie- 
*o za wiele, przychodzi do masowych pogromów, 

‘których of:arą padają nawet dzieci przybyły ch ro
dził* rosyjskich. — Rekwizycje inwentarza żywego 
t martwego, wszelkich zapasów dla1 pokrycia po
trzeb życia codziennego — doprowadzają w fo- 
^ciaństwo Ukrainy do aktów rozpadzy.

Prócz zarządzeń, mających na celu eksploatu
j ę  Ukra ny ra rzecz Rosji, cały szereg rozporzą
dzeń bolszewickich zwraca się przeciw wszyst
ka firnu, oo z każdym dniem wzrastającą świadomość 
®*rodową mogłaby pogncKć. Rod tym wzglądem 

•bolszewicy okazali się mlstizami, sięgając eden, 
dławienia rucuu narodowego iego podstaw w 
Spó ób  chytry j  przemyślny, Jeszcze oo niedawna 
bo wsiach istniejące, ukraifisl e podręczniki srkol- 
be sknłłfis,acrwali tak, iż jedynem źródłem w ia d o  

i „wiedzy" są boiszewłcłćr broszur y a^teu.

Fulshii nie zrezygnuje ze swyclt praw w  Bdańslu.
GJańsk. (PAT.) Dziennik gdański otrzymał od 

przwodniczącegoi delegacji pilskiej w  ccministra 
Plucińskiego następujące .nformacjew sprawie obe
cnego stanu rokowań po4sko-gdańskich: Na pierw
szy plan wysunęły się sprawy gospodarczo zwią
zane z art. 13. komwtiicy który włącza Gdańsk w 
zupełną jeair^ćc gospodarczą z Polską. Na tern sta. 
nowisku stanęła delegacja polska. Gdańszczanie 
jednak wysunęli koncepcję uiiji cłow. z Polską. Ró
żnica to zasadnicza, wskutek czego, na tern tle na
stąpiło w  rokowaniach przesdeniei. — Obie strony 
zdając sobie sprawę z y/ażności konfliktu przeka
zały sprawę komisji dla j eglementacji obroti. to- 
w aiów , która w piątek r. izpoczęfa obrady i konty
nuować je będz e dziś w  Warszawie. Stanowisko 
rządu polskiego w -powyższej sprayde jest zdlecy- 
dowaiie. Jeżeli Gdańszczmtsc przyjmą ooiski punkt 
wfdzenfai \v sprawie zasadniczej, v'ówczas rząd
poi ski skłonny oęa / ę rtp ustępstw w  zakresie przó? 
płsów przejściowych, w  przeciwnym razie żmu- 
cwowy będzie dę. - nujdaJszych koT.-£fc**a«-

cji Jedność gospodarcza Polski z Gdańskiem wy
klucza wogóle urnowe aprowizacyjną, jako olecik- 
tualną.

Natomiast bezpodjtay ne są obawy' wysuwane 
zc strony Gdańszczan, jakoby rząd polski dążył 
do usunięcia obecnej .waluty gdańskiej. Wlączeme 
Gdańska w jedność gospodarczą z Polską posiada 
dla Gdańska wielkie znaczenie praktyczne. Gdań
szczan e traktowani byliby-wówczas jako obyw a
tele Rzeczypospolitej wolne, nńasto zaś jak Jćszy - 
stkie większe miasta polskie i o  których aprowiza
cję siara się rząd. Rzeczowy te argumenty nrz.e- 
mawiają za przyjęciem polskiego punKtu widzenia. 
Konwencje z Gdańskiem zawierane są na lal dzie
siątki., nie można zatem dla krótkotrwałych korzy
ści poświęcać zasadniczej sprawy. Olbrzym c wi
dok, rozwddu Polski gwarantują Gdańskowi s.ale 
korzyści Na tern opiera wiceminister Plucński na
dzieję, że perirakideje doprowadzą (Rs porozumie
nia.

Z obrad ryskich.
P O D D A N IE  TRAKTATU W £ CZWARTEK. i działu Polski w  zapasie złota, oraz reewakuacji

Podpisanie traktatu zbtiGwied/idOu n*Ryga. (EE). Dn a li. bib. popołudniu odbyło^hiema. 
s ę  posiedzenie przewodn czących w  kwcstji u- tczwartek. CzęSć traktatu oddano już du diuku.

Wrzenie na Ukrainie rośnie.
Wartzawa. (Teł. wł.) (&  Od osób ze sfe*- u- 

kraińskich, przybyłych z Ukrainy arogą na Gdań a ,  
dowiadujemy się, ż  w Kijowie sroży się # ciągle 
niesłychany terror. Dźiennie bywa rozstrzel a nycli 
15—-40 osób przeważnie ża kontrrewolucję i de
zercję. Koleje w  opłakanym stanic. Na Ihiji Źme- 
rynka—Odessa kursowało dawai ej do 50 pociągów 
dzfonn;a, dzisiaj zaś i tu przypadkowo jeden pociąg 
tygodniowo, w którym jakc wojskowym niema 
nf ejsca dią, osób cywiln^^ch. Tor kolejowy, wiodą
cy ze Zmsryaiki przez Bar do Mohyłowa nad Dnie
strem zamierzają bolszewicy ro^orać i w yw 'cźe 
do Rosji, gdyż Ijnja ta jest obecnie zupełnie nieu
żywaną. Z dnia na dzień muoz? s-‘ę wieści o  go
tującym się na Ukramie przewrocie no karzyść U- 
kraińskiej Republiki Ludowej, co yrprawla bokzc- 
w ków w  widoczne zdenerwowanie. W  ol:olicy 
Białoctrkwi operne powstańcza grupa imienia 
„atamana Syriona Petlury", cieszącą się wieikicml 
sympatiami miejscowej ludności. Naogół daje s:ę 
zauważyć znaczne nodmesietue się śwrtlańwści

narodowej u włośdańsrw a ukraińskiego, nit m ó
w ią c  już o inioKgenCji ukraińskiej. Nm wsi wystar
cza hasło „petlurowiec", by być- ugoszczonym i 
przechowanym.

Powstańcy grupują się obecnie w .okoiicy Kijo
wa i Umanja, — W  Biułocerkwj ujdby} się tajtly 
zjazd partii ukraińskiej i borofbistow, który jcdtio- 
głośn e udrwaiił ppdtrzymywau na Ukrainie jody
nie rząd U. R. L. z P etiurą na czeię. Skutkiem óoj- 
śc ia- zapaclłych lezoincyj do w :adomości bolszewi
ków wiciu członków, zjazdu atesztowano i roz
strzelano 3 ukraińską paUję Komunistyczną ogło
szono jako wyjętą z ood prawa. Znany bolszewi
cki komisarz Antonow przeszed, ńa snotie ukraiń 
skich powstańców. Armja iego liczy aoeLinie oko
ło 30.000 bagmrtów. Złączenie się z powstańuurś 
iue jest jetmak jeszcze dowodem uznawał a rządii 
U. R. L pi zez Antonowi. Maclmo dotj’cnczas nie 
v'ybraf się na „podbój* Rosji — jaar to niektóre 
dzienniki śmiało podały — ale operuje najspokoj
niej w świecie: w  gubernji katerynosławskiei.

OSTRY PROT CS 1’ POLAKOW PRZECIW 
FAI SZYWEinU RAPORTOWI KO»i. HACKINGA 

Gdańsk. (PAT.) „Gazeta Gdańska" donosi, ze 
w raporcie kom. gen. Hackinga w snrawio obrony 
Gdańska, ma się znajdować ustęp stwierdzający, 
że wojsko nietn eckie byioby przyjęte z radośęią 
w kurytarzu. Wiaitkrtnośćć o  tym ustęike raportu 
wjwcrfaia na Pomorzu żywiołowy protest. Liczne 
organizacSe 5 instytucje społeczne na Porooi.ru w y
słały do wojewody pomorskiego szeieg depesz w 
których z oburzeniem ą d p lęr^  jtwierdzotóe Hą- 
ćkliiga i Proitesifufct p^? *ęTwko kn*«wdr;vę, jaka apo-

■ ■ \  ■■ 
tkała Pot.orze przez posąćzerat c  brak patrioty- 
zmu i brak przywiązania do Polski; Oba dizicł.- 
nikj polskie ogłaszają w tej sprawie bardzo ostry 
protest ludności kaszubskiej.

MINISTERSTWO SPRAW -ZAGR. PR2YOOTO- 
WLJE TRaKT 4TY HANDLOM E Z  Z A G R A N I C Ą  

Ryga. (RATJ Radio. Ministerstw; sjwaw za
granicznych rozipoczęio oracę przygotowawczą do 
zawarcia traktatów te-ndiowycn z Aingbą* Francją, 
Włochami i innemi państwami.
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W  tajemnicy przed wiadzam; ■odbywają się po 
wsiaeń kursa wieczorna, nai których przy nauce 
pisania uczniom e posługują się z braku papieru 
derk emi deszczulkatni, własnoręcznie zrobionemi.

Skutkem nieszczęść bez liku, które spadły na 
1 włoścteiństwo Ukrainy rozróżnia uno obecn e do
kładnie nieholszewków od bolszewików — idea- 

•tynkując ostatach s.»«łe z Rosjanami. Do tego do
szło, iż każdy przybysz, mówiący wyłącznie po 
rosyjsku. uważanym b y v a  te.n samem za bolsze
wika, co  w  skutkach jest w śród ókoiicznośoi ró- 
wnoznecz»«hn z wydaniem na niego zaocznego 
wyroku śmierci. W  ten sposób gruntuje się nienat- 

;Wiść społeczeństwa, a raczej włościaństwa ukraiń
skiego tak ku bolszewikom, jak iRosjanom. —  Cha- 
rakterystycznem jest otna wiernie na tajnych zebra
niach wJośc ańskich z okazjs odpoczynku niedziel
nego dawnych błędów, popełnianych w stosunku 
do rządów centralnej Rady, Dyrektoriatu f głów, 
atamama Penury, jaKoiteż szczerz* wyrażane prau 
gniene powroty tycn czasów i zafęde lojalnego 
stanowiska wooec wiaswego rządu narodowego. 

’ Nie od rzeczy będzie zauwazyc, iż głównymi k e- 
;rown kami tego rodzaju uświadamiających rnrad 
tsą nauczyciele ludowi, jukoteż. inteligencja ukraiń
ska, która z różnych łatwo zrozumiałych powo- 

i wód prawie w  znpelnjiści przesiedliła s f  na Wied, 
gdzie czuje się również/ pomekąd bezpieczniejszą 

'przed prześladowcami bolszewickimi. Nastrój wsi 
'można też określić diwuma faktami: wieś przygar- 
r-e chętnie Każdego legitymującego się jako ,.sa- 
mostjnyk* lub „petlurowicc*, i ułatwia mu wszy
stko, n  mo grozącycn za to bolszewickich repre- 
Bilij, a wzniecając powstania czeka...

Powyższe spostrzeżenia poczynił rnój infor
mator jtumiąc s ę po śwej ucieczce z wiiutic-kiej 
„czeku* — przez 5 ńrcsięcy po prawobrzeżnej U* 
krainie, aż udało mu się wreszcie z narażeniem ży
da przekriczyć Dniestr koło Mohylewa i tylko 
•dzięki przypadków1; dostać się dalej do Bukaresztu, 
gdyż, -  Jak wiadomo —  władze rumuńskie staje 
stawiają uchoźcców przed dylematem: albo śmierć 
na ufżegu rumuńsk m alho powrót za Dniestr, co  
na jedno wychudzf.

Mój imormator przy perwszerą, nsjfojwanhą 
przeiiśd^przez D festr był jąj*, świad
kiem dfftwojowania przez graniczne straże holsze- 
W ckie około 100 uchocżców, żawrót&nych z brze
gu rumuńskiego, a następnie rozstrzelanych w o- 
becnoiści zebranych tłumów.

W  końnu oświadczył ml mój Informator, iż 
prawdziwą komedię urządzili bolszewicy, obwo
żąc niedawno Po całej Ukrainie rzekomą delegację 
komunistów państw zachodnich, I pokazując ją i a 
mityngach „jaczajkaeh*. Ogólnem b yło  przeko
nań e, iż jej fiżtonkowie, to „perły* w ;eikomiejskirh 
metów wido?ezyczoej Odessy, p«-zy przyjęciu 
których m«s'ały się komie, chylić głowy bardziej 
świadomych t pod nrzymusem wysłanych człon
ków łicputacyj miast i wsL

oo LabędzkŁ

Podział majątku niemieckiego 
w Gd-nsku.

Przerw n»’e komisji podziałowej. — Częściowy 
podział majątku n«en«ecMego. — Omach komendy 
generalnej przydzielono Polsce 1 Gdańskowi. — 
Niewaowolenie Niemców. — Poiacy na ugołza- 
«ew,oteol z podziału. — Żądana Polonjl gdj ó- 

, sktei. — O Dotu polski w Gdańsku.
(Od naszego korespondenta},

Gdańsk, dnia 5. marca 192).
Komisja koalicyjna^ Która tu od 19. lutego ob- 

, Wduje nad podziałem maiątKU niemieckiego mię
dzy Polskę a Gdańsk , przerwała w  tych dn.acii 
sWa pracę, gdyż dwu jej członków, a mianowicie 
przcdstaw ć d  branej, Levcrve 1 reprezentant Ani- 
flji Cavr, musiało celem wypełnienia ‘pewnych 
'zobow.ązań wyjechać na kilka tygodni do Paryża. 
'Przerwa w  pracy podziałowej trwać ma około 
W esiąca. W  czas -  swego pobytu zdołali przeil- 
.itawiclćlj koalicji obejrzeć sob e } zbadać wsryst- 
ifcte obiekty, podpadające podziałowi. Ich praca 
,w ydiła już częśc ow y rezultat. Podzielono bowiem
£ i  kilka gmachów między Polskę i Gdańsk. Pol- 

.a otrzymała gmach komendantury 1 gmach ad- 
•uniątrąęyjny dla budowli wodnych &a Wisły.

'Gdańsk otrzymaj gmach prezydjainy, sądowy, 
gmach naczelnego orezydeaiica i inćendantury 
Gmach komendy generalnej, o  który Gdańsk tale 
zacęty toczył spór z (Wjj K. Hagingem, przydzielo
ny został oo połowie Gdańskowi i Polsce. Obeo. e 
i st tam s edziba Wysokiego Komisarza. Nornicy 
gdańscy liczyli na pewno, Iż o-bjekt ten dosianaj w 
swe ręce. Niepotrzebny zaitcm wyrzuci! Gdańsk 
dkofo miljona marek na przebu<k>wę tego s machu 
na sejm gdański, który na żądanie Hajduga musuu 
s ę  stamtąd wynieść. Gdańsk chciał stwotzyć tu 
fakt dokonany, jak to z innymi objekta.ni uczynił 
w chwili, gdy komisja koalicyjna zajmować się 
będzie danym obiektem, ten bez kwestii został mu 
przydzielony.

Sprawa podziału majątku niemieckiego w 
Gdańska, która zrazu pie row w ała dla Polski 
wielkich nadziei sukcesów, nte przełstawia się by
najmniej dla niej niekorzystnie M m o wielk cli 
trudności, mimo nieznajomość1 dokładnej liczby 
wchodzących w. rachubę obiektów, zdołał polsk 
przedstawiciel przy komisji podziałowej, p. mini
ster Kadeyski za pomocą swej zręcznej dyploma
cji i Wielkiej zapob eghwości, sprawę tę pchnąć na 
dobre tovy. Rzecz jasna, iż Polonia gdańska, która 
w 4ych rzeczach dobrze jest obeznana, staiięia Jo 
Jego usług i dopomagała mu wedle potrzeby, Dc- 
J gaci koalicji przywieźli ze sobą instrukcje Rany 
ambasadorów z dr a 15, Ijstopada 19JO d 9 Irti- 
go 1921 w  spraw ę podhalu majątku niemieckiego 
w Gdańsku. Instrukcje te wcale nie były znane 
polsKicmu delegatowi Pan Sahm, który udawał, 
jakoby ich me znali zdaje się, iż w  czasie swego 
pobytu w  Paryżu dobrze był o  nich poinformo
wany. Mimo to sprawa w dzkłu  przedstawia się 
na ogół zadowalająco.

Komisję podpalLr%yą czeka Jeszcze praca naj
główniejsza i nńjważtfejszai gdyż zadecydować 
ma ona jeszcze o  f u*<ycti ł ważnych jeszcze r-fc- 
jektach, jakimi »a: poKtechnika, stocznia; fabryka 
broni i arłylerj,' 1 i koszar (wraz z szKołą wojen
ną), prezydium poi cji, gmach celny, urządzenia 
tortyfkacyjne, place ćwiczebne itd_

p o ’acy gdańscy żądają pi zez swych przed- 
SttfwitfeH inrzydz eiehia jńi- Jednego^łrosirióła, ;w.ęD 
kM  szfctńy z salamt ginniastjrttenEenr 1  = praedr 
wszystkiem doariu' polskugo.

O  własny kościół wawzy Polonia gdańska od 
dłuższego czasu. Sprawa ta omawiana będzie 
prawdopodobnie przy obecnie toczący-h się ukła
dach polska-gdańskich i znajdzie tafti zanewne za
łatwienie. Miedzy obiektami, przeznaczonymi tio 
podz alu, jest także 1 jeden kośeiot i  to były gar
nizonowy, który obecnie jest opróżn ony. W osta
tecznym raz’e źądanoby ze strony polskiej cho
ciażby i tego. m m c. iż jest on zbyt maty i ma 
niewygodne Dołożenie.

Przcaewsrystk rni zaś, potrzebny jest dla Po
laków gdańskich a oni poisld. Słowo to znajduje 
się na* ustach każdego Polaka w  Gdańsku. Od sze
regu lat starano się yybudow ać lub kup.ć dom, 
któryby się rtał og.rsk em żyda polsk ego w  
Gdańsku, Zabieg fe były  Jccnakźe dotychczas 
daremne. Przy obecnym podziale majątku niemie
ckiego w Gdańsku istn eje sposobność do uzyska
nia stosownego na dom polski gmachu. Oby ży
czenie wieloletnie zostało nareszcie spełnione.

Gedamuś.

Jik  sobie Niemcy przyszłą wojnę 
wyobrażają?

„Berliner Yolkozeit^g ‘ umieszcza artyknł 
kap. 'Viłiy Meyera p t „Wojna przyoZlośći i awja- 
tyka. Autcr oddawszy hołd usługom, jakie lotni
ctwo oddało w czane wojny, stwierdza zarazem 
że ooo odegra wielka lecz nie na'większą rolę w 
przyszłej wojnie,

Niemcy pod dozorem koalicji tfe będą mogły 
fabrykować on? dział, ani tanków, ani gazów tru
jących w takiej ilości, jak w  okresie 19i4— 18. 
Wojna *mictri charakter, będz*e to wojna chemi
czna, raczej bakteriologiczna —  która strona znaj
dzie bakcyl bardziej zabójczy, ta zwycięży. Tylko 
mała liczba wtajemniczonych znać będzie senttn 
zwalczające go. W  sernm tc  m leży  zaopatrzyć 
wszystke apteki. Już w czasie pokojn.

Zatrude wody i powietrza w  kraju nieprżyj?- 
clelskim v %,-ł . Łęd*>e ageskan spccjainypi.

KU3JET tW OW SKf z dnia 14. uŁrca

którzy już przed wojną mają być na stanowi
ska di, W kilkunastu dnach lfi.ljOUOwy 'naród bę
dzie móg! zostać zn szczany 1 wobee kgw 
walki bęażie zupełnie bezbronny

Wrażenia z łrlańdji,
Korespondent „Temps*a‘ dz'eli się swemi wra- 

źenkinij z Irlandii z czytelnikami paryskimi.
Ulice Dubi nai puste, przebieg^iją j i  tylko auto*, 

mobile wojskowe i pancerne. Ga* e dążą te wojen 
ne potwory — niewiadomo. Gdzie wróg — nie
wiadomo. To walka z n ewiczainem, nieuęnwyt- 
nem,, z zabójcza tajemnicą. Guęrilia szerzy się 
wszędzie, wybucha sporadyczn e, nieregtttorałe, 
fo znów przygasa, by w innetn miejscu wybu
chnąć. Wojna jest na każdem miejscu, chnć .^ j .ńje 
w.dać zawsze. Obok piacu* na którym raztegają 
się smzaty, ba1? ią s ę dzieci, ibb .ćw czą  drużyny 
footbaliistów. Magazyny otwarte, choć na ulf.c/ąh 
rnord i represje. Morderstwa mnożą s’,ę y^c.wnę- 
tigack dcńnów, w teatrach, wszędzie. Bod ciośaml 
zemsty rządowej, pląnowei, padiają w gruz domy, 
ulice całe. Pod strzałamt wojska padają najczęściej 
tiiewnni, podczas gdy guer lltros ia kilka .kroków 
przygotowują zasadzkę niebezpieczną. Z clona w y - '  
sna stworzona dla marzeń po.ty  i dla kochanków 
jest widown ą najstraszniejszego dramąte od w e 
ków siedmiu. Największe moe 3fstwo śwuit? wcł,ci- 
dzi tu w  konfi kt. z dążeniem małego naroutj do 
spraw:edliwości. Przytomność umysłu w  kasm»j 
chwili, rozwaga i głębokie njęae sprawy mogf 
tylko doproiwadzić db pokoju.

Sprawy ukraińskie.
AłCWjĄ li. R. t  ;

'Jak dowladujfe się „Wpered* z rm-JoesCnr^cn 
sfer polsk ch. po zawarr u pokoju rząd rozwiążę 
obozy internowanej armii URL., a v'oiskowi ukra
ińscy .będą nogli albo w rodc «?» szp-
kać pracy w  Pi h ce  ̂ v ‘jL-,-

,f,. p r z e s il e n ie  w . r z a z i e .
Premjer URL. Liwyćkyj bterzy aym sję * tai 

utnirnhije „Wpered*

MONARCHIŚCI NA UKRAINIE
Jak donos-- „Rjduyj Kraj* za Zbruczem roz

rzucą się masowo bibułę iupnarchistyczną, ale. nhs 
„hetjuiana* SkoiopaosUefo uczyw ście, tytico wiek 
korosyjshą

CZY POLSKA WALCZYŁA 7 bO JSZFW feA M ft
pyta się „Prfcarpatska^ Rrsj" i odpo.dada, na 
podstawie artykułów prasy endeckiej, że n e  .— 
wojna ostatnia była zwrócona przeciw Rosji, a po
kój ryski jest pokotem Ludendorffa ' Hoffmannów, 
którzy srogo zapłacili za Loizystame t  cudzego 
inęsżczęścia.

KONFERENCJE SOCJALISTÓW uKRAłNSlC
Pa>HJe soc.-dem. galicyjska \ wołyńska-podla

ska cdbyły loonferencję, delegat Chełmszczyzny 
me przybył, bo go władz» ko.ifinowafy. Wógóie 
Rus ni ziem pol?k'ch bez względi na granico tW4 
r łą c z ą  się w  pracy polityczne*

CZARNA LISTA UKRAIŃSKA
W Jarłłódajr' ukr. kom. obywatdsKjegtr podo

bno dz*eli się, Naddnlcprzańców na dwie sortv i 
„niebłagonadioiżnynT*, tj. nie godzącym się na gai-  
cvjsko-mską połitykę odmówi się jedzenia, otóż 
„RidnyJ Kraj" zwraca uwagę komitetów i, ie nie 
żywi emigrantów z wfasnej kieszeni, tylko z -mb- 
v'e.ic} I TRL., która i tak pc JrotL, zahacza ę  pe
wne reóakcje „niesprzejeanane*.

Z PRASY RUSKIE5J.
P o ja d ł się d zś „V ;pet£d“, którego rekur#

stał w  wyższej instancji przychylnie zalarww 9  
—zapowiadając, że stać będzie nana, przy sztanda
rze swej iceL Oskarża przy tem „burżuazję pol
ską* o m achajcie, jctóre doprowadziły ao zaw e* 
szenia go za rzekomy bcilszewizm. — . Socjak- ciom 
ukr. zapowiada ukazan e się „W iln* \ m n t o f  
sma niepar johy-żsiegp.
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Ołwiad^anie prez. Witosa w sprawie 
plebiscytu iia Górnym Slasku.

Warszawa. (PAT.) Na wczorajszem posiedze
niu Seimu prezes ministrów Witos odpow adając na 
tgloszoną interpelacją dotyczy cą sprawy pfebis-. 
eytu na Górnym Śląsku oświadczył co następuję:

Kiedy wielkie państwa sprzymierzone kończąc 
zwycięską wojnę i przygotowując nnrtępnię pokój 
rozpoczęły wprowadza* w życie szczytne hasło o 
samostanowienia narodów o sobie, które im przy
świecało w czasie wicikch zmagań, nastał istotnie 
wielki okres wymierzania sprawiediwości dziejo
wej. Zdecydowano, op eraj?c się ira iych szlache
tnych i słusznych* zasadach o państwowej przyna
leżności znacznej części ziem i ludów, znoszących 
dotąd ciężki los niewoli.

Podane obcemu uciskowi dzielnice zwrócono z 
powrotem ich macierzy, jako prawe dziedzictwo. 
Sądztśm y wówczas, że to te same zasady zost* 
na w pełni zastosowane do ziem, które oderwano 
od Państwa Polskiego, a których ludność mimo 
wielowiekowej rozłąki i tępicielskiej polityki zaber 
ców  została polską i swej Ojczyźnie wierną.

Niestety nadzieje nasze doznały zawodu, Po
zostawiano po za w o ną Polską znaczne obszary, 
staiiowiące bezsprzecznie dziedzictwo naszego na
rodu zamieszk. prz«z polską ludność i {̂ oddano je 
ciężkie] próbie plebiscytowejż Tak się stało §  Gór
nym Śląskidm. chociaż zdawatosię Uiewątpliwem, 
że właśn e Górny Śląsk, jaxo orgahiczna część 
poiskicj całości poe względem terytonalnym, naro
dowym i gospodarczym przypadnie odrazu Poilsce. 
Tak też rozstrzygał rzecz pierwotny prefekt trak
tatu wersalskiego, który ziemię tę Dez zastrzeżań 
wcielał w granice Rzecz*spo!nej. Nakaz plebiscy
tu tem cęższy, że przyszedł w  chwłK. kredy słu
szne nasze nadzieje otrzymały już stanowczo za
dość uczynienie, wytworzył dla państfo® jeszcze 
jedną ćzcó z  nę nieznośnej nrtpewrioścj politycznej 
a dla mieszkańców Górnego śląska okres trudnych 
-i.przykryrb przejść, który trwa półtora roku.

Nadchodzi wreszcie koniec rej próby. Spokoj
nie czekamy na. xen dzień i jeżeli ten spokój nie
zupełne wolny jest od troski, to jodynie dlatego, 
i t  wzmożone jeszcze w  ostatnich czasach usiło
wania agitacji n emiecknej wywołania tam za ka
żdą cenę niepokojów, posługiwania się gwałtami 
wobec ludności połsk ej, odkrywane ciągłe składy 
błoni, budzą obawę o utrzymaire koniecznego 
porządku i spokoju. Ludność polska w poczuciu 
swego prawa, swej siły I pewności zwycięstwa w 
głosowania, zachowa spokój. Wierzymy, źe nie 
da się sprowokować żadnymi wybrykami przeci

wnika, że zachowa zimną krew i spokój nerwów 
aż do ostatka.

Niewątpimy, że zarządzenia komisji między
sojuszniczej zdołają zapewnić ten spokój, a ludno
ści zagwarantują swobodne, ińczem nie krępowa
ne wypowiedzenie swej wołh

Polacy górnośląscy pójdą w niedzielę palmo
wą do urn plebiscytowych. Naród, Sejm i rząd 
poiski czekają na wynik plebiscytu z całym spo- 
okiem w przekonaniu, że wszyscy Polacy tam 
rozumieją, czem dla nich będzie Poiska, a czcjn 
byłoby popadnięcie uapowrot pod obce rządy, 
które nJ ały dla men i dla Ich z ęmi przez setki lat 
tylko poKtykę uciskania i wynarodowienia. Tru
dno byłoby wyobrazić -sobi esmutniejszy los, jak 
powrót Górnego Śląska do Niemiec. Byłoby to ró
wnocześnie nietylko zaprzepaszczenie mpolskości, 
ale ruiną gospod. pod brzemiem-jp niesłychanej w 
swej wysokości ilości długów i zobowiązań nienrie 
ckicii, przewyższających wielokrotnie całą sumę 
zobowiązań państwa polskiego'i twaidą koniecz
no śćą  pracy na obcy rachunek wywołaną cięża
rami, jakie zwycięskie państwa, chcąc powetować 
szkody wojenne, nałożyły na Rzeszę nemiecką. 
Natomiast Górny Śląsk połączony z Polską wcho
dzi ml* rzeczy na pewną drogę wszechstronnego 
śwfetuego rozwoju, drogę ekspanzjj praemysło 
wo-hauatowej na wschód i zyskuje wszystkie 
warniki, aby stać się najbogatszą ziemią Europy 
środkowej i rozporządzać największym rynkiem 
zbytu.

W tej ostatniej chwiK czujemy wszyscy je
szcze więcej ni ż zwykle, czem są dla nas Polacy 
G. śląska, jakiem szczęściem będzie <ua Rzeczy, 
pospolitej powrót na jej łono, tęgą ludu hartowne 
go, jak stal { pracującego najlepiej w ś w secie. 
Znane są wszystkim bogactwa Górnego Śląska. 
Nigerie jiednak i nigdy nie jprzyniesą one takiego 
pożytku, jak w  ramach ojczystej Polski i wtedy, 
k,edy zdoteoóć pracy naazych braci górnośląsK.di 
•sos tąpie spotęgowana przez zadowolenie, jakie 
daje tylko 'praca wśród swoich j, dla swoich.

Obecnie juz całą Polskę ogarnia uczucie ra
dości, że w tym historycznym dniu przygarnie 
ona do siebie z cało miłością lud górnośląski, że 
nareszcie przygarnąć będzie mogła do łona te 
swoje dzieci, które mimo wszelkich prześladowali 
miłości do macierzy się nie wyrzekły, ale urato
wały język i narodowość i przechowały wraz z 
wiara Ojców i wierność Ojczyźnie!

W ogniu kontrrewolucji.
Rewel łPAT.) Wolff. Z wiarygodnego źródła 

donoszą, że miasw: Oreł, Tambow, Kijów i Psków 
zostały uwolnione od bolszewików. Ludność mor
duje komun stów. V  Garycynie zabito 120 komi
sarzy.

TRZYDNIOWY bój między bolszew ikam i 
A UKRAIŃCAMI.

Praga. (PAT.) W  okolicy Odessy i samym 
mieście toczy się od trzech dni bój między pow
stańcami ukraiftsk mi i załogą bolszewicką. D o po
wstańców nnteszła 51 dywizja czerwona. Powstań- 
ćy przerwali połączenie kolejowe Odessa—W a- 
Dniarka, skąd bolszewicy wysyłali swoje posiłki. 
Rząd sowiecki zarządził zamknięcie granicy rosyj- 
sko-rumuńskiej,

ZDOBYCIE PETERSBURGA -  PANIKA WŚRÓD 
BOLSZEWIKÓW.

Praga. (PAT.) Dzienniki donoszą z Rotterdau 
b a o  zdobyciu Petersburga przez rewolucjonistów. 
Wszyscy przywódcy bolszewików uciekli z Pe
tersburga. ^

BOLSZEWICKI ATAK ODPARTY.
P * r ji . (PAT.) Według wiadomości z Kroa- 

kontynuuje Kronsztad w dalszym ciągu o- 
yeń przeciwko Petersburgowi. Ogień dział skle- 
*“  y jest sczegóTi^ na Hnję k lejow ą, łączącą

Pctetsburg z granicą fińską, wskut^K czego lin ja 
ta została przerwana. Bolszewicy przypuścili atak 
piechoty na Kronsztad, jednakże atak ten został 
odparty.

BOLSZEWICY O POWSTANIU.
Moskwa. (PAT). (Padjo). Wedle depeszy i- 

skrowej, przejętej wczoraj, powstańcy zamierzają 
bombartkrwać v'ybrzeże finlandzkie, a b y 'w  ten 
sposób wmiesizać w  ten konflikt rząd finlandzki 
Rząd moskiewski zawiadomił już Finlandję, że nie 
chce w  żadnym wypadku zerwać przyjaznych sto
sunków, łączących oba państwa i że wyda naj
nowsze zarządzenia, aby przeszkodzić powstań
com przejście na terytorium finlandzkie. Powsta
nie w  Kronsztadzie było sporadyczne. O kontr
rewolucji w Rosji nie ma mowy. Moskwa i Pe
tersburg są zupełnie spokojne.

TORPEDOWCE FRANCUSKIE POMAGA JA 
POWSTAŃCOM.

Berlin. (PAT.) „Lok. Anzeiger" z Kopenhagi 
W tde francuskich torpedowców na Bał tylcu krą
żących, odpłynęło nagle w  nieznanym kierunku, 
J*k z kół franordcich komunikują, otrzymały 
okręty rozkaz zawinięcia dw Kronsztadu, aby tam 
operować wspólikć z  powstańcami.

Wedle dalszych '^wiadon^rści że Sztokholmu 
i z Rewia pęzybsły do tego portu także francu

skie s ły  morskie. Wisie oddzaiów wojskowych 
zostało wysadzonych na ląd i objęło Rewel w po
siadanie. Pozostałe zapasy przeznaczone dia bol
szewików przeznaczone do transportu, zostały 
skonfiskowane.

TRZECIA REWOLUCJA ROSYJSKA.
Gdańsk (PAT.) Donoszą tu z Helsingforsu: 

(ronszudzki komiaet rewolucyjny ogłasza w wy
dawanym przez seb\e organie cele walki, który
mi są: uwolnienie gnębionych przez komunistów 
osób, walka z terrorem czerczwyczajck, walka 
z burokracją komisarzy ludowych, w aka przecie 
tako doprowadzeniu mas robotniczych do stanu 
niewobi-cłwa, walka przeciwko masowemu roz
strzeliwaniu chłspów, iedneni słowem. uwolnienie 
ćosji, która tonie w krwi. My -  głosi lcumte* 
rewolucyjny — rozwinęl śmy sztanaar trzecie! • 
rewolucji, idzie tu o zwycięstwo - albo śmierć.

BOLSZEWICY TŁUMIĄ REWOLUCJĘ?
Na utai. łPAT.) Według Wiaflonruści otrzyma^ 

nych z Moskwy przez przedstawiciela sowietów 
w Berlinie Koppa, wojska bolszewików tłumią w  
rozmaitych1 częściach Rosji ruch rewolucyjny.
Z Helsingforsu donoszą, że Petersburg z wyjąt
kiem dwóch dworców Klejowych, znajduje sę  w , 
rękach powstańców Pizcz W yborg nadcjjodzf 
wiadomoć o nawiązan'u pcrtraktacił między po* 
wstańeami i bolszewikami.

CZY PRÓBA ZGODY?
Borfii. iFAT.) Radio. W  związku z dcr,;esle- 

niem z Wyborna o  rokowaniach między bolszewi
kami a powstańcami krorisztadzkimi prasa zazna-1 
cza, że doniesienie to nie jest dość jasne i ncwia- 
domo, czy mowa tu o podjęciu nowych pertrak
tacji, czy też o  próbie bolszewików z przed kilku 
dni nawiązania rokowań * powstańcami, które to 
pertraktacje zostały, jak wiadomo, przerwane 
z powodu nieuznaua przez powstańców deiegacj- 
przysłanej przez bolszewików do Kronsztadu.

Walka o Górny Śląsk, ,
NIE NA WIELE PRZYDADZĄ SIĘ NlEJACOM 

EMIGRANCI.
Bytom. (PAT) Pociągi em.gracyjne przy

chodzą w godzinach przewidzianych w rozkładzie 
jazdy z nieznaczncm opóźnieniem. Pisma niemie
ckie podają, że w ciągu 2 dni ostatnich prąyhvjp 
około 10.000 emigrantów,\tymczasem wedle infor
macji udziel mych przez władze kolejowe, przyby
ło zaledwie około 50ć emigrantów. SeczegóJpe 
przygnęb'enie można zauważyć wśród emigran
tów- z  Wesstfalji. Między przybyłymi emigrantami 
jest 30 proc, Polako\” , witanych na dworcach' 
przez po/k ie komitety plebiscytowe. Wielu emi
grantów pragnie w czasie plebiscytu skorzystać 
z przysługującego Górnoślązakom prawa opcji, i 
w ten snosób uwolnić się od wszelkich podatków  
I długów wojennych. . • -  - ■-*

POSEŁ KOMUNISTYCZNY NIEMIECKI ZA 
PRZYŁĄCZENIEM GÓRNEGO ŚLĄSKA DO 

POLSKI.
BerBn. (PAT.) Na dzisiejszetn posiedzeniu 

Sejmu pruskiego przyszło do starcia między ko
munistami a socjalistami większośm Mowa kouni- 
sty Eberleina wywołała oburzenie. Scholich, soc. 
większości oświadczył, źe uwagi p. Eberleina w 
spraw ę G. śląska nie odpowiadają poglądom ro
botników górnośląskich', którzj z małymi wyjąt
kami pragną niedopuścć do odłączenia Górnego 
Śląska od Niemiec (burzliwe okaski). Nawa. ko
muniści górnośląscy nie podzielają poglądów t -  
berhdna (burzliwe oklaski). icżel; komurnsfa wy
stępuje za przyłączeniem Sfąska dó Polski, p o /  
dera temsamem Polskę w jej watce ptzerrwio 
R jsii. Drńs 20. marca sianą do apelu robrtnicy G. 
Śląska.

KOMtfNIŚCl NIEMIECCY PLANT I*  ROZRUCHY 
NA WIELKI TYDZIEŃ.

Berlin. (PAT.) KimnuJści liirwołuk do nartwcu 
d«nonstraoji liiasowych vł czasie WieHćogo tygo
dnia. Niekorzystny dla Niemiec u/ynlk pleb5̂ ^  
na Gonrym Śląsku ma być sygnałem do ogńJpyCfc 
TOm*chów w Niemcze cn.



-----------— ----------- i—  •
EMIGRANCI JADA NA GÓRNY sLASK.
Berlin. (PAT.) Na piątek zapow edziano oa- 

i u d  32 pociągów z emigranta,m na teren plebi- 
a cy toW i Ogółem wystanych zostanie do dnia 18. 
tm . 180 pociągów.

n a u c z y c i e l s t w o  ś l ą s k ie  p r z e c iw
SZKOŁOM WYZNANIOWYM.

Warszawa. (EE). Delegacja nauczycielstwa 
tfąskiego konferowała z przedstawicielami NPR. 
tra t  KPK. Występuje stanowczo przeciw, »zkir 
tom wyznaniowym. <

LUDENDORF ZAPRZECZAŁ
Berlin. (PAT.) Biuro Wolffa zaprzecza, wiado

mości podanej przez „Kurjer Poranny* w  telegr. 
"a Ber ina, jakoby gen. Ludendorf w  artykułach, 
zamieszczonych w  ptasie twierdził, że ogóma rjr 
ituacja polityczna zmusza Niemcy do zmobilizowa
nia annJi pruskiej przeciwko Polsce 1 jakooy ao- 

W fnagat się współdziałania ze  sowietami. Artyku
łów tej treści Ludtndorf nie oglosu.

MIN. SAPIEHA CZLONWe M UNJi MIĘDZY. 
SGJUSZNICZEJ.

raryfc (PAT.) K<wo Unji mędzysojuszniczej 
pizyjęlo migu Sapiehę na zwyczajnego członka.

ZJAZD PIERWSZEGO KORPUSU WSCHÓD.
Warszawa. (PAT.) Rozpoczęty wczoraj uro

czyste m nabożeństwem w. katedrze Zjazd pierw, 
szego korpusu wschodniego zgromadził mnóstwo 
uczestników na uroczystej akademii w  sali ratu
szowej, gdzie gen. dowódca Muśn ck‘, oddawszy 
hołd Naczcłnikow; Państwa i naczelnemu wodzowi, 
oraz małszalkowi Sejmu, wezwał zebrŁnycn do 
uczczenia pamięci poległych. W  dalszym cągu  
przemówienia powtalne wygioslh: prezes Rady 
miejskiej Baliński i podpulkow, Wienlawa-Dłuspw 
szawski. imieniem delegacji legjomoiwej. Wielki en
tuzjazm w ywołało jeszcze przemówienie po polsku 

-gen. Jfcssęla, oraz francuskiego kap, Renarda, Wie- 
•eeor -koleżeński dowborczyków zaszczycił #  nn iń c  
trwającej od paru dni niedyspozycji, Naczelnik 
Państwa, który wygłosił do zebranych podniosłe 
przemówienie, zakończone okrzyk cm na cześć je
dności całej armji polskiej.

POLSKIE UMOWY HANDLOWE.
Warszawa. (EE). Mln:sterstwo przirnysłu 1 

ńandlu pracuje nad umową handlową polsko-wło
ską. Polsko-węgierska już gotowa, Z początkiem 
Iwletnia zjedzie do Warszawy specjalna komisją 
besko-stowacka, w  Związku z pk-nowanym ukia- 
dem handlowym,

L łtW A  G O D ft SIĘ NA ROKOWANIA 
W  BRUKSŁLI.

Gdańsk. (PAT.) Dzleimkl tutejsze donoew. z 
f Kowna: Gabinet litewski postanowił przyjąć pro

pozycje Rady Ligi Narodowej w  sprawie nawĄzaj. 
nia bezpośrednch rokowań polsko-litcwskkh w 
Brukseli.

ARGENTYNA UZNAŁA UKRAINĘ.
Warszawa. (Teł. wl.) (L) Dzienniki niem’ eckie 

kolportują wiadomość Podana przez Agencję tia- 
vasa, iż jak z Buenos-A:res donoszą, rząd argen
tyński uznał Ukrain̂  jaku państwo wolne i niepo
dległe.

NIEMCY ZASTANAWIAJĄ SIĘ NAD WZNO- 
WUiNIFM PERTRAKTACJI W  LONDYNIE.

Berlin . (PAT.) Na wczorąjszetn posiedzeniu 
kom-sji zagranicznej postanowiono, aby gabinet 
zaraz po głosowaniu na Górnym Śląsku zastano
wił się nad wznowieniem pertraktacji w Londy
nie. Ambasadorowie niemieccy wracają dnia 18. 
luń. do Paryża i Londynu.

POWOŁANIE ROCZNIKA 1921 W t  ERANCJL
Paryż. (PAT.) Senat przyjął ustawę, powołu

jącą pod broń rocznik 1921. Barlhou uzasadniając 
przedłożenie wykazał, że sam rocznik 1920 me 
wystarczyłby do podołarfa potrzebom chwifi, 
Francja trzymając s'ę pohtyłd pokojowej bronić 
mąsł praw, wynikających z  traktatu pckojjwegc.
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AMERYKA APROBUJE PGLITYKĘ SPRZYMIE
'  k z o n y c h .

Waszyngton, (PAT.) Urzęd^wrtie podano do 
wiadomości żei wojska amerykańskie nad Renem 
nie wezmą udzału w  zarządzeniach cłowych, je
dnakie Stany Ziedn. nie podnoszą żadnego zarzu
tu przeciwko nowej polityce sprzymierzonych.

MAURA PREMIEREM HISZPa NSKIM. 
Madryt (PAT.) Maura otrzyma! misję utwo

rzenia gabinetu. ^

WYGRANA hMILJONó Wk A-  
Warszawa. (RAT.) Przy dzisiejszym ciągnie

niu rnSjonówki wygrał Uuo-cj wysłanv
do Poznania.

DO WIADOMOŚCI INSTYTUCJI I KANTORÓW 
BANKOWYCH.

Warszawa. (PAT.) Urząd pożyczek państwo
wych podaje oo  ogólnej wiadomości i prosi, aby 
instytucje, wtóre zaiinowaiy się sprzedażą s « r >  
dectw tymczasowych pożyczki odrodzenia z roku 
1920, a nie posiadają jeszcze oryginalnych obliga
cji nu zamianę, zawiadomiły o  tern natychmiast 
ukząd pożyczek państwowych w  Warszawie.

KONFERENCJA W  SPRAWIE ZWALCZANIA 
EPIDEMJ1.

Genewa. • (PAT.) Wysoki ^omlsnrz Ligi Naro
dów dla spraw zwalczan a epidemii zaprosił mię
dzynarodowy Czjrwony Krzyż do wyznaczenia 
delegacji na konferencję, która się odbędzie w 
Warszawie 15. kwietnia.

Zw iązek P . N. S* P*
u ministra Rątajm

W  czasie uroczystegp otwarcia Kuratorium 
Małopolskiego zjaw ia cię a p. mnistra delegacja 
Związku Po-skugo nauczy, szkół powszech, celem 
Piaeaiożeni a p. ministrowi żądań nauczycielskich. *

Delegacja, złożona z  posła Smulikowskiego Pi>. 
Knpińsk ego. Władyki i Wojtowicza, odniosła i  
posłuchania jak najlepsze wrażenie. P, tuinist f  
o  pi zedłożonycb souie postulatach wyraził *ię ży- 
czhwie i przyrzekł poparcie.

Postulaty przedłożone p. ministrowi są nastę
pujące:

1) Należy jak najrychlej szkolnetwo średnie 
przystosować do typu szkoły siedmioklasowej po-
wszechnej.

2) Państwo nowinno podjąć 'nlcjądywę do za
opatrywania młodzieży w  książki i nrzvbory 
szk o le . ,

3) Ustawę o  tymczasowym ustroju władz 
szkolnych, należy faktycznie przerrowftdzlć pri.cz 
zapewnienie władzom szkolnym wszystkich stopni 
odpowiedniego aparatu urzędniczego, lokali' i stwo
rzenie specjalnego budżetu, którym dortąd dyspo
nuje byłe nam estuictwOj stosując wobec szkoln -  
ctwa bierny opór.

4) Domagamy się od rządu i ministerstwa W . 
R. i O. P. ażeby zafoły zdecydowane stanowisko 
wobec tych artykułów projektu ustawy konstytu
cji, które da’śląc młodzież działają odśrodkowo, 
czyniąc szkodę pedsćwti 1 narodowij nadto, ażeby 
ministerstwo oświecenia oświadczyło się wyrażr e 
przeciwko dualizmowi władz na terenie szkoły i 
zgpewn ło  sobie wyłączne kieruwnicare*»j szkolni
ctwem, 1

5) Ze -względu na wzmagającą s.  ̂ drożyzną, — 
domagamy s ę  rewizi ustaiwy z dnia 13. lipca 1920 
roku.

6) Zniesienia dwóch ostatnich kks dodatku dro- 
żyźnianego (IV i V) } podniesienia ■nr!ejscow'ości 
podlwowskich do klasy II. dodatku drożyźnianega

7) Natychmiastowe ustalenie wysokości mno
żnika w dodatkach droiyźnianych

8) P-osimy o poparcie zm’an w  projektach u- 
stawy emerytalnej, pr?edłożonvch przez ZairzaJ 
Gfó«vnv Zwłązkir P. N. S. P., zwłaszcza o  ustalenie 
lat służby 1 uzn^ue dotychc| asow©i pracy szkolnej 
ood zaborami za pracę spełnianą dla Państwa Pol
skiego.

9) Z a p e w n ie  szW om  matu na okres *1-
mfnw. uchyelen:e budynków szkolnych przez raS-
mowaniem w  oUe wojskowe 1 łupę; naucz

zaś szybką wyofatę równoważnika w  inyil nste- 
w y z dn a 13. lipca 1920 roku. ,

10) Odbudowa zniszczonych budynków szkol
nych l mieszłcan nauczyc eiskich w< wscbodnei 
Małoipolsce i pomoc finansowa lub w  naturze nau
czycielstwu zrujnowanemu wojną.

U) Pomoc w  ąakresie aprowizacji tak w  arty
kułach p erwszdj fy-trzeby, jak w  subwencjach dia 
kęopeiatyw nauczycielskich.

KRONIKA.
jtaltntfgriyki

Dzii n .  kat, B. 8 P.. Czarna: r r . kat, R. Byrop.
n .  kat. M atyldy; gr. kat. Ewdur.jL —  V\«cuwd k>OiA^ 

6-44, la cb ó d  ó  23

Repertuar teatr-
V? niedzielę popot. »Jaś i M ałgosia*, operi. — tr iccs^  

„Klaudjusi.", Kom 'djłt.
W v .tn is«jaK ir »0 a m e if« , opera. Oslairu t. ystęp J, 1 a - 

cbom k ie j.

ł V o  I  w u i t l e .
—  M’nłsttr kolei jagińskl przybył wczoraj nu

no poriowiiie do Lwowa ze Stamslawowa, gdzlp 
załatwiał sprawy urzędowe i zwiedzał Iwowskh 
warsztaty kodejowe. jWivczorcm odjechał minstf? 
do Warszawy.

— Race zawfedowrz. Mafopo-’sk!ege Zakładu 
odzieży przeznaczyła na cele plebiscytu góino- 
śląsif ego kwotę 1,000.000 mp, kt r̂ą uiśc ła dc 
kasy Towrzys.wa Oorouy Kresów Zacboduicu w 
Krakowie.

— Na plebiscyt Górne: :o Śląska złożył w nt> 
sa:J Adm nłstracji p. Aleks. Sozański kwotę 70Q 
marek, uzyskane ze sprzedaży obrazków, otrzy
manych w upominku od brata Wład. Sozańslocjo, 
st. zarządcy podatkowego w KoloiryJl

— posiedzeń'«  Rady przybocznej geasrahtet1- 
delegata rządu odbędzie s ę we Lwowie- w por ie- 
dz ałek 14. bm. o godz. 10 przedpoł. w saP poste 
(Izeń Nam estnioiwa.

— Koncert „Echa* na Strat u.ogll bohaterów 
połsyich odbęazie 15. bm. w sali Tow. muzyczner 
go. W koncercie przyrzekła współudz.ał p. szea- 
deroWiCzo-Wa, art. śpew. W skład programu cłió- 
ralnego wchodzą utwory nagrodźcie ostSm m 
oknkursie „Ecł,ia“. Donor programu, znakomity 
zespół Łcnb-tów i wztw.iłs cel uają gwarancję, łe 
publiczność tłumnie pospieszy na powyższą pro
dukcję. — Bilety wcześniej do nabycia w składzie;; 
nut V/P. Połonieck egô  ul. Akademicka.

Wykład preł. Henryka Cjcś:* p. 1 : „Wrażenie 
a wyraz w malatrstw e XIX. i XX. wieku** (iłustr. 
obrazamf śwtetlnemi) odbędzie się staraoem Uni
wersytetu Ludowego im. A, Mctaewicza w sali 

.M ejskiego Muzeum przemysłowego (ul. Hetmań
ska) w niedziele 13. bm. o 7 wlecz. Wstęp 20 i 10 
marek. Bitaty wcześnie] do nabycia w Sekreta-, 
rjacte Uniw. Lud. przy ul. Ortrfanskiej II, 2 p. 
od 6—7 wieoz., w dz eń wykładu przy kasie,

TowarzyF*wo naukowe we Lwowie. Posło
dzenie Wydziału histar.-fitozof. odbędzie s.Ję w 
poniedziałek dnia 14. bm. o g. 5 w Pracoynr̂  Bi-. 
bljoteki Zakładu nar. im. Ossolińskich: Prof, SL 
Starzyński: .iKcadtytucja Państwa Polikiejro we
dług uchwa) sejmowych w drugiem czytaniu pro- 
iektu *. Dr. Helena PoiacJcówna: „Księgą w-ejska 
Trześniowa z XV. wieku*.

— Komunistyczne ideje roaiizowa-i w stery, 
lecz t/ypróbowany sposób iobotji'cy pekarscy 
Franciszek Zawadzki, Grzegorz Kowalski i J-akób 
Pryjma, zajęci w młynie A. Thoma przy ul. Janoiw- 
sk ej. Od dluŁszegc już czasu wymienieni panowie 
wydawali mąKę w czasie nocnej pracy spólnikonu 
którzy czekaH za oknem. W ten sposób, wynieso 
no z młyna malrf na 10& tysięcy marek. Przy re
wizji nrzyznal się sprycfairzo że kradli mąkę tak
że w mny sposób, powolny lec* pewny: wynosi 
ją w kieszeniach. Wszystk ch trzeci aresztowana 
Dla objaśnienia aodad należy, że ci sami panowie 
są ulebezplecznym-i" agitatorami komimfstyczi.ymi 1 
ran żerami ostatmego strajku dzikego, ktńrege, nie 
pochwalił! nawet socjaliści.

Scen i Gwiazdy** odegra W  nMh '<̂ 4 
w  sali w łaa ej pr*y ul. Fi andszkańsidej 7 znako 
mltą sztukę w  4 atolach Perzyńskego JLekkó* 
myfilna siostra'*. Początek o  godz. 70
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KOMUNIKATY.
Za spokój duszy śp. dia 1 I l«  włcxa,

ja  uniwersytetu Iwowsk ego odbędzie się nabożeń- 
ftw o żałobne w poniedziałek dnia 14. marca br.
0  godz. 9 rano w  kościele św. Mikołaja, Jako r. 4 
rocza.ce zgonu znakom ii go uczonego.

—o —

Z Pulskego Towarzystwa przyrodników |m. 
Kopernika. Pos.edzen e naukowe Oddziału Iwow
sk ego odbędzie się we wtorek 15. bm. o godz. 6 
wlecz, w sali lnsiytutu geologicznego uniwersyte
tu, ul. Długosza 8, Na. porządku dziennym odczy
ty: 1. dra Adama Dudzińskiego: „O  geografii Bał
tyku;- 2. dra Bolesława. Bujaiskiego; „bztffc geo
logiczny Bałtyku**.

X\II. h . DEPARTaMFNT MAGISTRATU.
I b .  260/21. W e Lwowie, driia 12. m_rca 1921.

Ka RTY C m  FBOWE I CLKROWF.
PT. mężowie zaufania zechcą podjąć karty 

chlebowe ważne na okres od lo. 111. do 12. IV. 
19E1 r. w  XVII. B. departamencie Mag;stratu, ul. 
Piekar; ka 1. 11 we wtorek dn a 15. marca między 
godz n<i A a 8 popołudniu celem rozdania ich m c- 
szkancom za ściągnięciem 50 fenigćw za kartę.

Przj .em zechcą PT. piężowle zaufania prócz 
zwykłego wykazu „C  *, przedłożyć osobne wyka
zy zam esikałych w Ich rejonaca cJhrześc^an i 
żyJćw  v

W p ąltk dnia 18. marca 1921 r. zechcą zglo- 
s'ć się ®T. mężowie zaufania do XVII, B. depar
tamentu Magistratu w  godzinach między'4 a 8 po
południu celem podjęć a kart cukrowych nr. 15
1 mącznych na okres śwąteczny d’a chiześdjan. 
l a  kat ty te nalety ściągnąć po 50 ienigów od 
sztuki.

Ponieważ cukier 1 mąka na święta, wydawa
ne będą tylko na nowe legitymacje, przeto uprasza 
s ę PT. mężów zautania, oy zechcieli zmienić mie
szkańcom niewymienione dotychczas leg tymacje 
^tąr-5 pa, n o w e ., ul ższe szczegoty co ao rozdziału- 
oukru craz mąki ala chrześcijan i kart pa manę dla 
łuctąot wi zytiowslcej nędą ogłoszone później. h ł i

XVn B. DEPARTAMENT MAGISTRATU.
lw ó w  dnia 10. marca 1921,

Zaltłid Ajrowlzacyjny zcwiad:mir
że sprzedawać będzie:

1. Asygnaty na pobór Chleba P R  Kupcom 
rejonowym dzieln. I., IJ.f III., IV. i V. dnia 14. 
mai ca w poniedziałek, PP. Kupcom rejonowym 
dziełu. VI. ot»*  PP. Zarżąacem konsumów i  za 
kładów dnia 15. marca we wtorek.

2. Asygnaty na pobór cukru PP Kupcom 
rejonowym dzieln. I ,  U., III., IV. i V. d >ia 10 
ma.ca w środę, PP. Kupcom rejonowym dzieln. 
VI. oraz Zarządcom konsumów i zakładów dnia 
17. marca we czwatrA.

3. Asygnaty na pobór mąki PP. Kupcom 
rejonowym dzieln. L, 11., III., IV. i V. dnia 19 
marca w sobotę, zaś PP. Kupcom rejonowym 
dzjein. VI., oraz Zarządcom konsumów i zakła
dów dnia 2J. marca w poniedziałek.

4. Asygnaty na pobór chleba na kar ki Nr. 
2. pp. Kupcom rejonowym dzieln. I., I ,  HI., IV. 
i V. dnia 22. marca we wtorek, zaś Kupcom 
rejonowym dzlein. VI. i Zarządcom konsumów 
i zakładów dnii 23. marca we środę.

Zwraca się przytem uwagą PP. Kupców 
rejonowych i Zarządców konsumów, by tak we 
własnym jak Zakładu aprowizacyjnego interesie 
Pntestrzegilł ściśle wyżej* wyznaczonych termi
nów, gdyz w innych dniach kasy Zakładu z po
r o d u  nawału • pracy uie bęuą mogły sprzeuawać 

'^ymienionycn artykułów.
PD. Kupcy rejonowi i konsumy otrzymają 

ęhhier i mąkę na podstawie wykazów bez spt- 
flMnych kart poboru, zakłady i instytucje zaś 
Jedjnie na karty poboru po które mają się zgio; 
•li w XVII. B. Departamencie a t o _J)o karty 
Poboru na cukier we wtorek dnia 15. marca 
Po karty poboru na mąkę w śiod? dnia 16. 
JNorca. Zarazem mają zakłady i instytucje o ile 
'|*?o dotychczas rie uskuteczniły przedłożyć XVII.

D*p. doktaaue wykazy osób, potwierdzone 
WU* zarządy.

M łcjakl Zak ład  -iprow łżacy joy .

Walne zgromadzenie PoGkiego Związku łękkjo! 
atłerjxznpgo odbędzie się w  niedzielę 13. bm. o  
godz. to pi^eupol. w  kawiarni Reaaissance we 
Lwowie.

i J

Z  sali sądowej*
ANTROPOrAG NIEUMYŚLNYM DETEKTYWEM

Powieści Conan Doyle‘a przypoir.laa tło w czo
rajszej rozprawy przed sądem przysięgłych, któ
rej bohaterem — najzupełniej przypadkowym — 
był oskarżony, 44 letni Zachary Kowalski.

Przed wojną bawił Kowalski kilka lat. w A- 
meryce, wróciwszy służył trzy wojsku, był w 
niewoli rosyjskiej, latem zaś 1919 roku osiadł zno
wu w rodzinnej wsi Zwertowie, gdz.e we dworze 
doglądał w  sadzie ow oców . Do sadu przybiegał 
od czasu do czasu 15-lctni chłopak Jan Biiqkuryr 
a ponieważ żył w mezgodz e z ojcem, nabrał pod 
wpiywem refleksji starego, że w  kraju cięifto 
żyć, a w  Ameryce lie i, niepohamowaiH ochoty 
do jazdy za morze, W październiku 1919 r. zabrał 
tedy ojcu ubranie, trochę innych rzeczy, 10 tysię
cy koron gotówką i — wybrał się potajemnie dc 
Ameryki.

O chłopaku słuch zaginął. W  trzy tygodnie pó
źniej znaleźli chłopi w kurie gnoju na dworakiem 
polu ulianie, zabrane przez Janka, które też 
oicu zwrócono. Rczpó^zęto dochodzenia, lecz bez- 
skuteczn e. Dopiero w marcu następnego roku 
przyniósł w  zęoach do sąsiednich Żółtaaicc łakiś 
pies przybłęda ludzką nogę z butem, któ -̂y pozna
no jako but zaginionego Janka. W  miesiąc zaś pó
źniej dziewczyna leśnego, pasąc ksowę w  le ie  
zwertowsbm, znalazła w  wykapanym dołku cliło- 
p ęcą czaszkę z wypłyniętym mózgiem, kilka że
ber ludzkich i szczątki odwety. Nie pozostawało 
już wątpi woścf* że Janek został zamordowany i 
obrabowany, a podejrzenie siłą wypadków zw ró
ciło się Piaeciwko Kowalik* emu.

Silne poszlaki, oparte na zeznamach świad
ków, którzy kitKakrołnie w dzieli Kowalskiego z 
chioprkcm słpzeji rzekomo jego opowiadanie o  
morderstwach w Rosji itp, służyły za podstawę 
aktu oskarżenia, wedle którego odpowiadał wczo
raj Kowalski za zbrodnię uprowadzeń a, namowy 
do kradzieży i skrytobójczego morderstwa rabun
kowego.

Rozprawa nie wykazała jednakowoż winy 
oskarżonego. Rozwiewność poszlak, które przy- 
padk cm obciążyły Kowalskiego, wykazał dosta
tecznie w  pięknej obron ę obrońca dr. Link, wiobęc 
czego przysięgli wydali jednogłośnie werdyk- u- 
wainiający.

7agadki bestialskiego mordu, ja k  przypadko
w o  odkrytego prac z psa, rozprawa oczywiście nie- 
wyjafniła. Sorawca morderstwa rozostaJ nie
znanym.

Szajka fałszerzy paszportów.
Policja państwowa śledź ła od pewnego czasu 

zorganizowaną bandę oszustów, którzy trudnili 
się wystawianiem fałszywych paszportów. One- 
gda] utfało s ę władzom be/pteczeńsiwa całe to
warzystwo ostatecznie zamknąć pod k'ucvem.

Na czele tej mafji oszukańczej sta, Leon 
Grius, so.Icytator adwokacki z Kulikowa, dwu
krotnie już karany za zbrodnię oszustwa, poma
gał mu zaś panowie następujący: Szaja Wolko- 
mjer, SzmarJa Hande^mamt, Izydor Ber (sekretarz 
gtr.ny Zniesienie), Cha m Friedbuid j Józef Rotter 
oficjał kancelaryjny starostwa lwowskiego.

Fałszywe paszporty; uzyskiwali oni na pod
stawie fałszowanych metryk, podrabianych mel
dunków policyjnych 5 umyślonych relacji gmin
nych. Za wyrobśen e takiego paszportu pobierała 
spółka bajońskie sumy, wahajifbe się między 60 a 
100 tys’ącami marek. Rzec? oczywista, że ludzie, 
którzy piacMj takie sumy, również nie n4eł| za 
sobą kondulty nieskazitelnej.

Humorystyczny moment całej roboty leżał w 
tern, źe spólnicy oszukiwali nie tylko władze, lecz 
i samych sebie, wzajemnie. Zdarzały się wypadkk 
że jeden ze spólników brał sumy większe, a to 
warzyszom mówił o  mniejszych, wybuchały z te
go powodu nawpt drobne sprzeczki j kwasy, gdy 

m fo jc o :  jku m m IK *  x a g U «l d b  aU kk więcej

Ip eniędzy od staiszycn. Na zewnątrz jednak w y- 
stqpHi\,'ano solidarnie i jednolitym frontem.

Gdy urz.jd śledczy policji państwowej zakwe- 
Stfonował przed kilku dniami jeden z fałszywych 
paszportów, Leon Griiss usiłował wydobyć ten 
paszport z£ wszeką cenę. Zaproponował tedy wy
wiadowcy poi. Władysławowi Wiąckowj łapówkę 
o przyzwoitej wysokości i mocno się uoeszyl, 
gdy Wiącek ofertę przyjął, na rendez-vous do wi
niarń5 Weintraiuba się jawił, a kiedy WląCok scho-; 
wał do tóeszem tysiąc marek tytułem zadatku na 
łapówkę, radość Griissa nie m'ała już gran c. ca
łował tylko, że „rfe poznał prędzej tak zdełnego 
człowieka, bo Ja dzisiaj byłby już maiąteczeK' 
zrobił.

W  dwa dni później- Griiss żałował leszcze 
czegoś: oto gdy zjawił sic u Wiącka w  urzędz e 
średczym, by w  myśl umowy z Więckiem odebrać 
paszport, został przez n ego aresztowany. Wiatek 
„zdradził'* chytrego przedsiębiorcę w porozumie
niu ze swojemi władzami, którym łapówkę złożył 
zaraz po widzeniu się z Grtissem, oczywisc.e 
z odpowednliit komentarzom.

Niefortunnego Griiss? oddano do sądu, pr&e 
cawko jego wspólnikom ^ow aozi s ę eneigitzne 
dochodzenia policyjne.

N A D ESŁA N E.
(7.fi mhryką te redakcja łilo odnoTiedrła1n')l«dl.

J u ż  p r z y j e c h a l i
Przedstawicie! am -ryk. fabryki maszyn 
do pisania marki L. Ci Śm ith£6ros ■— 
Syracusy LIID SIK  AKSI łH  z Kra
sow a  i demonstruje je w  H itelu Kra- , 
Kowskim w godzianach wJ 10 d «  t «zej 
przedpotunaiew i  od 4 do 6  poiudniu.

i373

. i., J..I, i * . .. ■ -  ■■■ ..u..............— -  ■ '■ r.sj ■
Zaopatrzyłam magazyn«

w piękny wybór k a p * !« * * f  • takko przywiozlum duto 
modeli — Przypominam s ę P. T Kltenuora i polecam 
łaskawym względom H agacyn  mAd nChio P aw ałe#11 

Akadem icka 5 . 3 26

Z OPERY.
(P. Jadwig* Lachowska w wAIdsłaT.)

Odwykliśmy od postaci królewskiej córy Fa
raona w  operze Verdiego. Zwykle bowiem tak by
wało u nas, że Aida wyglądała na królewnę, al 
Amueru, na jej pokojówkę. P. Lachowska zmie
niła tę tradycję i dałai nam postać taką, jaką ma 
być. Niefortunny strój i jeszcŁS mnieji fortunna 
charakteryzacja pny Plattówr.y tayniła. kołitrast 
jeszcze większym, iak, że dopratwdy dziw-ć się 
trzeba było psychoprłycznetnu gu-.towl Radanie- 
sa. P izy pięknym głos!e  dosk-nrial© dysponowanej 
Aidy, zapomnało się jednak chetnle o  'ych ujen- 
nych stronach wyglądu { tylko Jteniu zawdzięczała; 
pna Plaftówna, że z emulacji ze śpiewaczką świa
towej sławy wyszła z honorem. Pierwszorzędna 
artystkę światowa poznać było  w  każdym geście 
I ruchu a scena we więzieniu zagram’ .1 był? przez 
p. Lachowską nap*-awd>>! po mistrzowsku .Głoso
w o była ona zdaje się nieco przemęczona. W yso
kimi tonami podbija mniej wybredną publiczność 
p. Mann, p. Okoński »ako Amonasro jest zawsze 
doskonałym, gdyż nawet pod >vzg»edem głosowym 
partja tai odpowiada mu Lara2o. C reszde... lepiej 
milczeć^. Aż dziwno, że cały persona! tak prędko 
zapomniał wszystko, czejgo sJę wyuczył nie tak 
dawno. Wystarczyło, by przez k:Jka tygodn tire 
w y k ry w a n o  „Aidy“ , »  'już wszyscy zapomnieli, 
co i Jak mają śpłewać. Przedstawienie robiło wra*- 
żerre generałreł próby } nie było v ’calę godnem 
tak stawnego gości/*, Jakini test be zsnrzecznię p .t 
Lachowska. E. Walter-

„Carmen* występ Jadw?gf f^cBowaWci.
Do szeregu najwybitniejszych ąrtys.óv' śp*e- 

waków, którjTn miastp nasze było kolebką iak 
Matylda Lewicka, Marja Maikówna Adam Dldur 
j  Józef Mann, a którzy, japr.* grzą^ami bobiki' dc-
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<*yl s ę  i cicśią zasiużoną sławą, przyoywa zno- 
!Wu Iwowiamka, Jadwiga Lachowska. Ha scenie 
lwowskiej tak, jak w yz wspomni eni stawiała ona 
Pierwsze kroki, tu pod kierunkiem takiego peuago- 

ffa, jakim był śp. prof. Wysocki, kształciła swój 
przepiękny głos i tu wreszcie okryta sławą wraca 
choć tylko pmtoinfe, aby przed swoimi najbliż
szymi wyśpiewać się z całego serca j w  swoim 
języku. Lata przebyte na obcych scenach, nie po
szły na marne. Głos Lachowskiej płynie swobo
dnie, w  dźwięku soczysty i miękki jak aksamit, 
dykpja meskazitebia — tyle co do strouy wokal
nej, a gra —  to w „Carmenie" jest iśemał skoń
czoną. Jej „Carmen* u p osa żon a  była w żywioło
w y temperament przypominała nam żyw o labbię 
| Belndom, a najwięcej może Małgorzatę Sylva, 
Jeśfi dodamy do tego piękną i gibką posfnć Lacho
wskiej, tudzież przepiękne oryginalne kostjtuay, 
to całość najbardziej sceptycznego w  dza mosi 
zmusić do cklaoków, których też szczecie  wypeł
niona widownia sympatycznej artystce nu szczę
dziła.

Obok gościa największym sukcesem poszczy
cić się może Argasńska—Choynowska, jej słodki 
słowiczy głos w. partj. Micaeii brzmiał najszlactte- 
tniejszym metalem, ceniona ta artystka zbierała 
zasłużone oklaski przy otwartej scenie. W  partj 
łoeradora wystąpił poraź pterwszy Cyganik, któ
ry materjałem swego organu dziaia na słuchacza 
zawsze iascynująco, gdyby tak jeszcze trochę 
więce temperamentu, to całość byłaby ze wszech 
jniar udatna.

Kwintet brzmi ar barazo pęknie, dzięki takiej 
Obsadzie, jak Lipowska i Ostrowska, Schmidt i 
Nkd&ietski. Całość miała cechj)’ aorywczości i tyl- 
fcn dzięki kapelmistrzowi Leurerow’ nie było wię
kszych wykolejeń.

Stanisław L!panow?cz.

Ofiary i pokwitowania.
Złożono w naszej Administracji:

Ń * pieblscyi górnośląski: Za pap'erosa oft/y- 
łuanego o  7 ramo ofiarował p. komisarz na zaba
wie 1000. Zet ranc przez etap urzędu Emigracyjne
go w Tarnopolu od em: grantów Jadących do Ame
ryki 9471. Urząd pouatkowy w  Skała^e przy w y
płacie pensji naucz, dobrowolne datki 735. Urząd 
podatk. w Skalacie przy wypł. naucz. dnbioWolne 
datki 2000. Związek Polek w  Birczy 2110. St. O- 
rzechowski, Oryszkowce p. Kupyczyńca 500. Za- 
chaczewski kontrolor lasów w  Raju p. tórzeżany 
500. Urząd poczt. Pomorzany 200. Pers. pow. biura 
odbud. w  Kawie ruskiej 1600. Dzieci szkolne z nau
czycielką z Michałówki 165. J. Bernat, G rzy m - 
łów  200. Uczniowie III. ki szkoły męsicej w  Jano
wie 150. Naucz. pow. żółkiewskiego podczas po 
żegnania fnsp. szkolnego P- L, Wojnarowskiego 
•1600. W . Czarnecka, Skałat 100. Szkoła V. ki. Nau 
roi ki. V. 100, kL IV. 140, III. kl. 47, grono 10C. J. 
Raszksf^z okazji uroczystość? pośw. sztandaru s<W . 
rękodz’eln. 500. Zbiórka na wieczorku w  szkole 
w  Kindrzy 4700. Szkoła w  Uszkowicach 220. Jesie 
Dunglas, Jasienica 50. Dzieci szkolne w Ulanicy 
176. Zamiast w eńca  na trumnę śp. W l. Jaberyń- 
skiego, długoletniego człomka wydz. czytelni i G. 
R. L. w  Snlałynie 1000. N:cprzyjęte honorarium J. 
Bernat, Grzymałów 1000. l T-'ząd celny Kuty Abra
ham ScfcŁchrer 200. Dawid SchSchrer 200. Natan 
Brincler 250. Salomon Lechner 250. Frma Z w 1 bel 
1 Ska 500. Sefzer Mandel l0o0. Zygmunt Hirsz 300. 
Nuta Moszkowlcz too. Joseł Gran 300. Salomon 
Geler 300. Beri Zwćeoak 200- SaWnon Schussel 
200. Henryk Sojcher 100. razem 3900. Kwuta ze
brana od kupców i przemysłowców. Dzieci szkol
ne w Solówce, Czr.rtków 250. Ze zb;órfc urządzo

n e j w  S a d ow i Wiszni przez radcę skarbu ł y 
czakowskiego 950. Ks. J. Rrmizewrki j prol. Ja
remko 240.

Pracownicy urzędu zaopatrywania pracowni
ków państwowych składają na pfeWscyt g ó m ^ a -  

■skJ: Jarkowski C. dyrektor 300. Chms-owski Z 
sekretarz 10, Borzęcka M. 30, Sławcówz-a S. 30. 
Fiuderówna K. 50, Węglarska Z. 40. Hnlzerowa E. 

-110. Łuczyńska W. 40, Matemowska E. 60, Mro- 
Ó k  T. 10. Ziółkowski J. 20, Grosrko G. M. 40 Za. 
wachkj W . .no, Englert B. 12, DzfeeVak K.’ 200, 

jJSardaszawa K. 20, różni 28. razem 1100 mk.

KRAK. CEDUŁA OitLDOWA.
K raków , 12. marca.

Papiery
4 pic. poz. kraj. z r. 1893

Ofiar. Żądano TrŁJ6akcli,
9?<J0 9 4 * -

4 „ „ o  szkuna z
r. 1908 8 * ~ 84*—

4‘5 prc. poż. kra:. z 1913 C9- - 9i*—
4 *  ,. „ „  z  1914 60 — 9 1 * -
4 prc. poż. m. Krakowa

z  r. 1909 83*- 8 5 * -
4-5 prc. poż. m. Lwowa 77*- 7 9 * -
4 prc. obi. Banku kraj. 9 0 * - 9T—
4̂ n h ti n 83*— 3 5 * -
‘ „ oM. ko! Banku teraj. 84*00 8 6 * -
45  pr. listy zasL Banku kr. 102*— 104* -
it n n *» it u 9 8*- 100*—

w » *» tt 97 - 9 9 * -
^ ̂  h n „ ff 9 3 - 9 5 * -
*’o prc. listy Banku całic*

dla handlu i przem., 94*- 9 6*-
4 prc. listy zasi ziemsk.

Banku kredyt 9 3*- 9 5 * - *
*5  prc. listy jai.Tówarz. <

iredyt. ztemslc. 103*- 105*—
4 prc. listy gal. T o  warz.

kred. zicu sk. 9 8 *- 99* -  98*58—99

O GŁO SZEN IA .

Akcje 
Polak Bank Przemysł. 
Bank h ipoteczny 
Bank M ałopolski
Ziem ski i ank k red y t 
P ow sz. Bank kredytow y

S. A.
Bank Z »  I zku Spółek  zar. 
1 J iskL  l.o w . handL 
Hanal. Sp. Akcyj. imper. 
PoHkf G lob  
Żegluga poist-a 
Zieleniewski
W arsz. S-ka akc. bud ow y 

pa row ozów  L em . 
W arsz. Sp. parów . H em. 
„L em iesz" fabr. maszyn 
Górka, Fab.. cem entu 
Siersza, Zakłady g óra
r. p. o.
„Trzebinia*- k o r  maszyn 

i narzędzi roiniczyen 
Automotor. fabr. sam ocn.
P cis  Nafta
Elektrownia w  Sierszy 
„O ikcs"
Pezer n jw j^ e ch n e  zakła- 

' '  dy b u a o w /m e  
Fubryka p rzetw orów  tłu

szczow y ch  w  Trzebini 
Krakus .
Fabryka porcel. CzmieL

ban k ow e:
560-— 6 0 0 -
680 — 7 4 0 -
750 — 80 )■-
% 0 ' ~  7 7 5 -

200-  
4 2 0 0 — 
1 0 2 5 * - 
636 -  

2000—  
soo-— 

7 8 0 0 —

4100— 
2 4 0 0 — 
;,b00-,— 
8H0O — 
8 5 0 0 — 
8300-—

3000— 
Z30O— 
ClOCr— 
1800-  

3000 —

4G0O-
112,-
6 8 0 -

2150 -

9 0 0 -
7700--

5000--
20 /0 -

6 0 0 0 -
8600 -

6100 -
8 6 0 0 -

1 0 9 5 -1 0 6 0
6 5 0 -

3075
3 0 0 -8 5 0

4800-4900
2450

00-00
00

3300*— __
25O0-— 2 4 0 0 -  23 >0 
ŁaO"—  —
2000- —  —

4 1 0 0 -  -

Korony ausłryjacłde 
Korony rzesKO-siowac. 
rranki francMstr1-1 
Doiary St. Zjedn.
Lei rwnunsuk.
Liry w łoskie 
Marki niemiecide 
Ruble carskie p o  100

1 2 5 0 -  1 3 5 0 - —

24ik>- 26 X V - 255u-ió00
3800 -  4000— ■ -
3700 -  3 9 0 0 -  —

Waluty i dewizy:
W aluty Czetd

żądano poszuk. żądano . oszuk 
H O — 115*— 110— 1 2 3 -

10.50 li*50 1 1*00 i2'00
60-— 63-— 6 2 — 65-—

810— 850— -  -  —
1050 11*50 —*— —*—
28*— 32*— —
1200 13*00 13tW 1400

Mi z cholewEini
znakomitej jakoś i, ręczny wyrób krajowy, fas-n 
oficerski, solidnie wykonane, podkute, poleca cl i 
hartownej sprzedaży ze swego składu we Lwowie 
po cenach bezkonkurencyjnych -  nizkich iii ma:

3 i a ł o b  o r s k i  i K n o p iń s k
Ł w ó  *, laeginntfw I.

Ważne " 7 ™ Ł y
—I — 1' < ■ ■

Z powoda tradaMeł przoworowych -oraz orka. 
wagonów

najwyższy czas zamawiać obecne
pb8 zasiewy wiosenne i jesienne z braku in- 
nvcb nawozów by takowe ra czasie otrzymać,
KAI w ir ,  S iii Lk P O T A S O W E

wytoko procentowe.
?!.'*.'. -  ■, ■ GIPS H Arito.uiJf j....

bardzo sknteczny nawóz, az,' r  ij pod wszystttł
upraw) i do k idej gleby.

Dostarcza tylko cało wagonowe posyłki każdego aatunku 
Ł T K I U  4 I t U D O n  i A ^ K :  

Wkpno, cement, gips murar ki i szlukutertki, 
d.cbówka asCe.is:owa „A^B'T“  i t. p. 

ws„/stko tylko w ładunkach ęałowagorRwyrh. 
iaaiozyaę eze. waną, ty os etę i mae nas.ona u jściow e 

z szybką doaUwą poleca protokołowana to ma. 
M BBUi* ( CMUSI

J  A l  R O D U C Ł  I
Hortowna spizeda. oraz skład nasion I nawozów sstnczuych I 

materjatów budowlanych. i
Żywłee. Rynek 22, obok kotet ta far.

FBZEMYSŁOWCY
li.* 'O R T A E K S y p B T

Towarzystwo H.ndlowe imigia.ji Sianów Zpt- 
dnociionych Ameryki ma wieitci zbyt na wszel
kie towary Polskiego wy robu. Również zsm ó 
wiania a kraju uskutecznia bezzwłocznie. Pisz

cie lub telegrafujcie do
IMMIGRLNT iCOMkćRCE ASSoCIATIoM
Adres telegraficzny „ IL liC lIR  B U F F A L O  * 

L. A . Prosiński W. J. Bnkowsal
prezydent w :eprezydenl

1078 Broadway Bnffulo, N. Y. U. S. A.
Wszelkie informacje 1 poszukiwania załatwia 

si% natychmiwi

Obwieszczenie.
Zgromadzenia Akcjonarjuszy wataego g anj{U Małopolskiego
(dawnie/ Banku Galicyjskiego dla handlu i przemysłu) z dnia 18. lutego 19i9. 
6. marca 191S, 1 . c erwca 1920 i 28. czerwoa 1920 został kap:tał akcyjny podwyż
szony z K 4,000 000 wrglę nie * Mp. 2,800.000 na K ( 6 0 , l  0 3 . 0 0 0  wzplędme 
Mp. 1 1 2 ,0 0 0 .0 0 0 ,  a dotychczasowe bizrośeme firmy „Bank Galicyjski dla handlu 
i przemysłu" zm ień one zostało na „Bank KkłepclSki**.

Ogó.ny kapitał aicęyjny Mp. 112,000.000 jest pudzielony na 400000 sztuk akcji 
£ nom. Mp. 280*— . —  Pierwotny kapitał akcyjny wynosił K 4,000.000 podzielony na 
10.000 sztuk akcji po K 400 nom., zaopalrzor.ych u nun era od 1— 1O.000.

Ponieważ opiewające w korcnowei walucie stare akcje ma ą być zanrieniore na 
nowe wz* wa się akcjonariuszy, ktfrzy są posiadaczami fty+ej nazwanych sztuk 10.100 
stirych i po nom. K 400. by akcje te zamienili na nowe tpiewające na K 4i0, 
względnie Mp. 280, gdyż stare akcje bedą z obiegu wycofane.

Zamiana tych akcji na nowe odbywać się ma w następujący sposób:
1) Akcjonarjusze mają złożyć stare akcje z kuponem dywidendo ym za rok 1920 

w niżej w ; mienionych instytucjach finansowych wiaz z wykazem numerycznym
2) Instytuc;a wydaje na złożone sztuki potwieidzenia co do ilości .'.fekszonycb 

do wymiany akcji.
3) Nąstępnie za zwtotem potwierdzenia wydane będą ncwe akcje wraz z ku

ponem dywidendowym za rok 1920.
W»miar.a akcji nastąpi:

W  Kranówie: w Banku Małrpolsictm, Rynek Główny J. 25, Jak równłei 
w jego oddziałach w Warszawie, Lodzi, Tarnowie, Bielsku 
i Stanisławowie,

we Lwowie i  W Polskim Banka Krajowym, oraz we Filji Banka Dyskon
towego Warszawskiego, 

we W iednie : w \ owszechnym Austrjackim Zakładzie Kredytowym Ziemskim 
oraz w Austrjackfm Zakładzie Kredyt dl*, handlu i przemysłu
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Parowa wulkanizacja
P T  gum samochodowych i powozowych

specjalne aparały na rozmiary: 755x90 i 870^.105, 8 W  i 380x120, 125, 135, 895 i 935x125, 135, 920x120, 125.
Z<ieł»rm«*ą.«tu:c  g u a t  lu b  { ir a e p a le n ie  w y k lu c z o n e !  — Najlepsze surowce, za wulkanizowane miejsca 
pdaa gwaianga. Dla nabywców c<3 nas gum nowych i oddających wozy do naprawy z u a c z n y  e  u — —* —

Dostarczamy wszystkie rozmiary gum ptłnych i dętych.
Do sp rz e d a n ia ! 2 6A&I0CK0DY osobow e 2 cieź^^ow e.

, naprawy samochodów Czesław BORElt — Władysław WERNER llólł, IV,

ST

ES

JUUllj
natychmiast się lutuje 

Usuwa się przerwę w ruchu przy utyciu

Ferritu
Jedyny rzeczywiście dobry środek do lu
towania lanego żelaza w formie prostko 
Sztaba lutowana Ferritem nie hmie się 

znowu w miejscu zlutowanem.

W b  M )  w  v m
Jeay\yi sprzedaż firmom poważnym do 

oddania
■ O b  Cena za kg. 500 p. M.- ■ a h a
Wyaylk? oH lO kg. z wyż za pobraniem 

Faoryka Ferrutu -3537

M-M A  6. II. tl. U.
Wieneń IV. Woh lebengasse 18.

A  C lA JIM S Jlh ltt-JkA H  O  Ł O W Y
pdsiddający truntowną znajomość buchalterji, koresponden
cji polsko -niemieckiej, dwunastoletnią praL ykę bankową 
we wszystkich dżiamch, pierwszorzędne referencje, Polak 
katol.a, zmieni posadę. Ren * tuje tylno na siaonwisko sa
modzielne ewąntuanię k.erujące w instytucji finansowej, 
wielkiem przedsiębiorstwie pi zem ywcweij lub hundtowem 
na bardzo dobrych warunkach. — -  — Zgłoszenia poci 

s ,S a m o d z ie ln y - 1 j o .  administracji. 353

atrament salonowy
„N U Z A "

ż zapachem kwiatowym
Spływa przepięknym kolorem błękitnym. Żądać we, 

wszystk icb sklepach, przyborów biurowych 
nIU Z A M Yabryka a t/zm e n ik w  L w ć w , 

H erm ana' Opatii 3. 3535

P R Z E 1 O 0 K U 1 .1 s z n u r y  e l e k t r y c z n e  w peł
nej gumie. — RU RK I B a r a m a n o w s k ie  II nim. 

mm. -  L A M P K I 110, t20 i 220 Volt 
l e a t a r e z a  szybko i po cenach konkurencyjnych 
tAbRYKA i SKŁADY ELEKTROTECHNICZNE 

H .H U T *  N H  K REH STEIN  340) 
f a r t z a w k i  Kr-A Je w  a k  a  2 7 .  skrzynka poczh 6. 
Adres telegr. » Elektro pol./Telef, 277-89 i 177-68.

I
Bila 16. marca 19Z1 o gadziMe lO-lsj
Cytacja 30 kotu wybrakowanych
*  Okro^wrm  Szpitalu koni Nr. 6, yp 
^^ymuie. Dc licytacji dopuszczeni zo 

tylko rolnicy. Handlarze i pośre- 
wykluczeni Licytanci mają przy- 
zaawtaifczonie Starostwa, że są 

^latkaau i koni potm bują na wła
dny użytek.

Okroo. Szpit kent Itr. 6.

ffnjskl.
Mj] i U-la

'V poniedziałek 14. marca M- 
9)4 n U V I i  będzie się Walne Zgromadzenie 
erłonków „ZAGONU *, spułd ieb i p^odukcy r.ej 
spożywców, o godz. 5 w Tow. gosp', Kopt ni- 
ka 20. — 1) Odczytanie statutu. 2) Sprawozda
nie prezydjum z dotychczasowej akcji. ; 3) Za
twierdzanie wyborów. 4) Wnioski i .nterpdac e. 
Sprawy ważne i pilne. Liczny udział pożądany. 
A. Sadowski, prezes. Dr. Petyriiak-baueckł, 

sekretarz.

Nauka i wychowanie.
tańców rozpoczynam 

ME- w najKrótszym czai-if 
wyuczę. Nowicki, Pańska 16,

3502

Różne.

ł starsza ifaraseryje do EcuJMi
1 b a m o c h ó i l  ■< iiłeaw em w u jr - i 1 

- ;  -  -J_pę PU. • rfuatn; J ■
- ' 1 4snrrc!iń(l 2  sirdceiiw w y "

Renault ,-JZ ’S. 3 gammy
1 L aa rin  H lrm ent <1 n iH sen .

A-l? Pb- o gammy
Jarąz do, gpraedanla u Jerzego Macury Fabryga Powozów- 
Ka.okeryj p ę t a k i  C l z s z y n ,  ul. Eugeniusz) ,fc. 3873

MASZYNKI 00 MIĘSA
emaliowa ?e, cynowane

ANTONI hATSKf
L w i w ,  S o |u e «k ie |a  3 .

1330

SIS
.ar>ę odroczenia scradzio lą 

z pngilarem ^mieszkartcoiyi 
jarosruwAkiftnni,' Janowi 
Kropkowi uzyskaną p "o z  

P. K. IT. 3538

Od ciski, ur dawki i skore 
zgrubiałą n s  podesżwtoh 

b zpowrotnifc i bez 'oplu ustt-
W -̂RŁA-WTOŁ*, Wr-ia. i».m.
tółbfc' »Ap. Kowrlaki*, wfwar- 
szawie, Miodowa 1. Sprzedają 
wszystkio apteki i składy 
apteczne. 351

sjosacukują, kapitalisty do 
* z finansowania dostawy 
parnsw koni. S*CMj>ań»k-, 
hot“ l francusRi, HL 3488

B r » »< ę  diamentową
kiiztałt kokardki Zgubio

no dnia 10. marca, oczciweao 
znalazcę proszę u zwrot tej 
rodzinnej pamiątki za. w yna- 
srodzeniem. Teihnicka 6, I. p.

3518

U d o w a  po a ptekarzp
v. łąśćicjelka apteki na 
prowincji, z adniego wieku, 
miłej powierzchowności po 
szukuje znajomości w cc-lacb 
matrymonialnych z magistrem 
fa macji Polakie o - u ' olikiem, 
śndni-go z ie lu . Zgłoszenia 
pod >Apteka» do Kuijera lw.

9 w l )  d «  «w«%«KlTxap ra-
sza człunków u s Warne 

zebranie,, poniedziałek l_-go  
marca, 6 wieczór, Czytelnia' 
katolicka. Piekarska 28. 3527

21 i l e z l o ^ S  tv poradnie 
d. t llilL  na ul. Chorał- 

cz/zny moda^onik z Matką 
Boską CzęstocnoW6l ą, Do od — 
hrinia^ul. Kąśrz O sk iego L.BCJ 
dizwi 1. popołiion iu. Stf1̂

Mieszkania.
^ • f c o j t i  » umebloy. arego 

bo szokują urzędnik ka
waler od 1. kw iw na, ewnn-
tualnię z odstąpieniem depu
tatu. Zgłoszenia osob ście lub 
listownie: Si ' okręgowy Lar

V Batorego 8, parter, oddział 
XIX. dia łt M23

n o s  mm i i b i F i i
Biuro i składy w Warszawie, uL Ceglana 11.

Telefon 103 i 118.

DZIAŁTECHNICZNY: budowa stacji centralnych, teieionicz-
nych i telegraficznych, sitet teięfjmet- 
nych i różnego rodzaju instalacji sy
gnalizacyjnych (przeciwpożarowych!.

r|7fAl HAWm nw v- Dostawa wszelkiego rodzaju aparatów
l I W l lŁ /L U n  1 . j przyrządów telefonicznych, teitg'»łl-

g g r  Sw m m iABm p  > t— ł  «

cznyeh i sygnalizacyjnych, kabli, prze
wodników zolowanycn 1 gołych i 
wszystkich materjałów w takres po
wyższych działów wchodzących. — -  

kaw idary** » p ą e z ł“ « u H  mą m  .

3497
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Posady i prace.

p a w i e e k j  ueladruk pu- 
k triebny. Śniadeckich 9.

9484

r iptsu powiatu tłuro-
chuwtLiego (śUcja kole

jowa Stojanów) ma do obsa
dzenia kilkanaście posad na
uczy cielsk cb Podania z od
pisami wnosić do 1. kw i: 
Inia b. r. 34Ł?

g ^ a w u k u j f  inulruulor
■  na prow incji do 4 dzn- 
cl, l. gimn. i iV. recina. 
Zgłoszenia ul. Zdrow ie 6, 
U. p iralewo. ' 34-9.

L  o d i t a n i c s ,  m tynow aii) 
- s ukończonaz ukończoną dwuletnia 

szkołą leśną w  Bolechowi 
s  długoletnią praktyką poszu
kuje posady Łtul. zgłoszenia 
J. S. ao  adm. .rtiirjera'. Lo :B

Kupno I sprzedaż.
M a s z y n y  dwie nołue do 

S zycia  sprzedam, plac
Mariacki 5, Ul. ptątro, drzwi
65. 3+28 V
n ( doi o w e r  wolnouieg w uu 
— -i brym s im ie  do sprze 
dania. W iadomość w adm ini
stracji. 3481

L i  w i ą z k ę  kucharską tió ły  
■w. , M akarewiczowej nową 
lob n ływ aną me; niszczoną 
kupią. Rsdakowska. Goząba 
ló . parter. j485

h o r t e p i a n  koncertowy 
■  znakomity, sprzedam ta
nio. Koporniża 26, parter, 
Skleniarski. 3494
F wrtepiaa kiśtki. krzyto- 

wy, wspaniały, sprzedam 
Sm olny, Chmielów s j  g«. 5.

3315

.o**e t v  B A C Z N O Ś Ć ! %
l ^ O 1 Każdy kierownik kooperatywy lub Stowarzyszenia ^

aby btrzyiiiac iowary w g a tu n k a ch  pnjlepttzy <*k! ^
| )9  p o  c e n a c h  na  jv t t ± s z y  c h * 9 1

p e w ln ie n  p rze d  ro b ie a ie m  za k u p ó w  zw ied zić  sk ła d y  łd »w lć d * Ie ^ «ię o c e n y t# w a p 5w

H U R TO W Y M  S K Ł A D Z IEw

rad

manufaktury,
n  i  r y m b e n n ą y n / ,

a a la n t e r | i9
obuwts

Dem u
Handlowego

m ftkłego I damskiego

R O G A L I Ń S K I  Z A R E M B A  i C k c
■ f u r o  s p p f e d s t j  i  t b . p u j w s ,  r t t i e u o w a  I r .  4 *  t e ł  I S M A .  

S k ł a i y i  u l .  P o d w w l o  Np . 9 .
O D d ż i a t i  „ K i i r t o w u i a  P©Catea, ł  

t r i c k )  u l .  S z o s o w a  K r .

Gułtalin p p  BSSH m fW ?
f i r n u  m n m  raraiejy 

Ł IŁOMMICKI
W a r r a w s

i o  sprzedania jadalniaj p dobrym stanie uL Ja
błonowskich 44 w iadom ość 
u dozorcy. Oglądać codziennie 
od 10— 11 do 15. marcą włą
cznie. ' 3516

Sio sprzedania młoo rna
L r s m o  3 4 . ,  Tel. 174 34 . 234-31

F O i.W A R li 12© morgórt !
5 6  c a li  s z e r o k a  Ś w ie żo  p o  remOLCie fa b ry k i Jw jednym kawałku 156 m orgów  rot', to m orgu* {ąkt

Hoffner i Schranr. 
W iadom ość: Tow . Akcyjne .Ziemianin 

mościu. Ziemi Lubelskie1.

500 m orgów  lasu liściastego rębnego) 6 kim. od stacji to  
le c rej. Budynki gos iftdatcze i willa budowane w r. 1913, 
nie zniszczone. Sprzedam tylko i ulakowi. Potredmctw > 
wykluczone. Zzłosz W alliscb — Hranki, p. Brzozilow.<-

TOWARZYSTWO AGRARN0-08ADNICZE
S p ó ł k a  z  o ^ r u t e s t B ^  • d p o w te d t ia la o ś e lą  ^

LWÓW, uL Halinka 21, I. p. -  Sekcją: KRAKÓW, ul. Czysta fi., I!. p.
upoważniona reskryptem Głównego Urzędu ziemskiego w Warszawie z dnia 4. listopada 1919 r. 
h . 9133, na podstawie rozporządzenia Rady ministrów z dnia 1 września 1919 r. (Dz. ust. nr. 73.,
1919 poz. 428), objęło z dniem 20. grudnia I9S3 r. organizację obrotu ziemią w ramach
i z tendencją ustawy agrarnej z dnia 10, lipea 1919 r., w którym to celu podejmuje wszelkie prace, 
pośredniczące między właścicielami większych, obszarów ziemskich, mających zamiar dobra swe pozbyć, 
a nabywcam i i przeprowadza odnośne umowy, za wykppanie których obejmuje porękę, przycZBITl
zaznacza się, źe transakcjo wykonywana przez Towarzystwo, nie wymagają osoiuugo 

zezwolenia r?ą:u.
Towarzystwo organizuje grupy Osadnicze ntałorolne. celem osierthroia ich na obszarach do sprze

damy przeznaczonych, tworzy także średnie jednostki gospodarcze, wykonuje . w&zęlkie do tego celu zmierzające 
roboty techniczne, pomiarowe, melioracyjne i budowlane, dostarcza osadnikom potrzebnych raaterjałów, 
względnie gotowych budynków, oraz udzieli lub zapo&edniczy w udzielaniu kredytu nabywcom małorolnych 
gospodarstw na zabudowanie się, uruchomienie gospodarstw, a ewentualnie także na zakupno gruntów.

Przy tworzeniu gospodarstw małorolnych dla inwalidów arnrjł polskiej, stałej służby dwor
skiej, tudzież podmiejskich kolonij dla urzędników i służby oaóstwowej, udzieli Towarzystwo jak 
najdalej idącej pomocy.

Towarzystwo za pośredniczy także w razie potrzeby w udzłeł&am kredytu rJaśctoekom dóbr ziemskie* 
npt wafle oddłużenia majątków, na parcelację prze&meaoayęh \

V

3280

Hf-miitui odpowiedziała^: ladeusz SUgiódP, Z Drukami pod zarządem lóze+a lae^yńslriezo w« Iw w k  tl. Zna^czyza?


